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Niemiecka TV (Bawaria) kręci na Litwie film o Czesławie M iłoszu...-

Czesław Miłosz - znowu w ojczystej Litwie

Przed dwom a tygodniam i C zesław  
Miłosz obchodził swoje kolejne urodzi­
ny - 8  plus 8 . U rodził s ię  30  czerw ca 
1911 roku. (Na łam ach wczorajszej “Re- 
spubliki” został o rok odmłodzony). Przy­
szedł na świat na Litwie, w Szetejniach, 
w pobliżu Kiejdan. (N ie w ierzyć PW N, 
w której to encyklopedii napisano, że uro­
dził się w  Wilnie.). Kształcił s ię w  Wil­

nie - w  G im nazjum  im. Zygm unta A u­
gusta i na U niwersytecie Stefana Bato­
rego (wydział prawa). W  trakcie studiów 
uczestniczył w  pracach uniwersyteckie­
go K oła Polonistów. Był w spółzałoży­
cielem, razem  z  T. Bujnickim  i J. Za­
górskim , grupy poetyckiej “Żagary” .

W  1937 roku Czesław M iłosz został 
usunięty z  wileńskiego oddziału Polskie­

go Radia (za sympatie probiałoruskie), 
po czym zatrudniono go w  Biurze Pla­
nowania Programów centrali Polskie­
go Radia w Warszawie. W  czasie oku­
pacji przebywał w Warszawie. Po woj­
nie, w  latach 1945-1950, podjął pracę 
w  dyplomacji - na placówkach w  N o­
wym  Jorku, Waszyngtonie i Paryżu.

(D okończenie n a  str. 4)

W  numerze:
llpfll Gospodarka

N a liście obywateli potrzebują­
cych pom ocy rządu w  otrzym aniu 
m ieszkania figuruje około 105 tys. 
osób. W  roku ub. z takiej pomocy 
skorzystało nieco ponad 2 2 0 0  rodzin. 
Przy takim  tem pie, m ieszkanie moż­
n a  otrzym ać dopiero po 50 latach...

Kultura
M a r i a  

Osterw a-Cze- 
kaj z  c ó rk ą  
M atyldą reali­
z u ją  f ilm  o 
sw y m  o jcu  i 
dziadku - wy­
b itn y m  p o l­
skim aktorze, reżyserze, twórcy słyn­
nej “Reduty” Juliuszu Osterwie..

A k u a l n o ś c i

str.i

14 lipca o 
godz. 1 1 .0 0  w  
p rz e d s z k o lu  
nr 90 przy ul. 
Ż e m a ite s  3 
o d b ęd z ie  s ię  
finał konkursu 
- “ M o ja  P o ­
c ie c h a ” . Z a ­
praszamy.

Żeby pokryć straty, trzeba sprze­
dać m ajątek spółki, a  jej członkowie 
na udziały o trzym ają... worek plew.

|  Sport
Reprezentantki USA zostały mi­

strzyniam i św iata  w  p iłce  nożnej. 
Srebrne m edale zdobyły Chinki. W  
finałowym meczu w  Pasadenie dopie­
ro rzuty karne wyłoniły zwyciężczy- 
nie - 5:4 wygrały Amerykanki.

UAB.Klion’  Birbynią 4, Wnius, lei.: 62 8521, faks: 618385 " t O t
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Ustawa a kultura etnicznaKonserwatyści w yrazili w o tum  zau fan ia  now em u rząd o w i ■ ■ ■■■■ ■ —

“Tajny plan” Landsbergisa A u to rzy  u staw y  o p o d s ta ­
w ach  o p iek i p ań stw o w ej n ad  
k u ltu rą  etniczną tw ierdzą, że ta 
ustaw a zapew nia p a tro n a t nad 
k u ltu rą  e tniczną zarów no Litwi­
nów, j a k  i m niejszości n arodo­
wych.

W ubiegłym  tygodniu Sejm 
przyjął Ustawę o podstawach opie­
ki państwa nad kulturą etniczną, za­
kładającą patronat państwa nad li­
tewską kulturą narodową oraz po­
wołującą radę patronatu nad kultu­
rą etniczną.

Reprezentujący Akcję Wybor­
czą Polaków na Litwie, która gło­
sowała przeciw, posłowie na Sejm 
Jan Sienkiewicz i Gabriel Jan Min- 
cewicz wcześniej sugerowali, że ta 
ustawa sprzyja tworzeniu państwa 
monokulturowego i monoetnicz- 
nego oraz koliduje z normami de­
mokracji.

Przewodniczący sejmowego 
Komitetu Oświaty, Nauki i Kultu­
ry Źibartas JackOnas na wczorajszej 
konferencji prasowej stwierdził, że 
nie może się zgodzić z takimi kate­
gorycznymi sugestiami.

“Ustawa traktuje o  ogólnych 
zasadach patronatu nad kulturą et­

niczną niezależnie od tego, czy jest 
to kultura litewska, czy mniejszo­
ści narodowych’’, zaznaczył.

Niemniej, Z. Jackunas przy­
znaje, że litewska kultura etniczna, 
która przez stulecia ulegała wyna­
rodowieniu, wymaga wyjątkowej 
uwagi państwa i określonego statu­
su. .

Przewodnicząca grupy autorów 
tej ustawy Dalia Urbanąyićiute po­
wiedziała, że dotychczas ustawowo 
nie zapewniono jeszcze patronatu 
nad litewską kulturą etniczną - nie 
stworzono systemu koordynacyj­
nego, nie sporządzono programu 
kultywowania i wspierania kultury 
etnicznej. Archiwa folklorystycz­
ne nie mają odpowiednich warun­
ków, archiwalne materiały kultury 
etnicznej nie są swobodnie dostęp­
ne.

Jej zdaniem, ta ustawa zmierza
właśnie do rozstrzygnięcia proble­
mów, z którymi się boiykają rów-

W  niedzielę  w  K o w n ie , n a  
U n iw e r s y te c ie  W ito ld a  
W ielkiego, odby ł się IV  n a d ­
zw yczajny z jazd  Z w iązk u  O j-  
czyzny (K o n se rw a ty stó w  L i­
tew sk ich ) - Z O /K L . O  je g o  
zw ołaniu dw a m iesiące  w cze­
śn ie j p o w ia d o m ił p r z e w o d ­
n ic z ą c y  p a r t i i  V y ta u ta s  
L a n d sb e rg is .

W obradach zjazdu uczest­
niczyło 785 delegatów , rep re ­
zentujących s ied em n aśc ie  ty ­
s ię c y  c z ło n k ó w  p a r t i i .  V. 
Landsbergis podczas inaugura­
cji zjazdu w yraził zaufanie  no­
wem u rządow i i sk ry ty k o w ał 
poprzedni.

(Dokończenie na  str. 3)
Na kandydaturę Ro/andasa Paksasa głosowało 746delegatów zjaz­

dy, p rzeciw  było 2, powstrzymało się  8. Fot. ELTA



Kalejdoskop aktualności
0 ładną trzecią mnie] energii

l u n a l i ń s k a  E lektrow nia A tom owa w pierwszym  półroczu wy­
p ro d u k o w ała  4,663 mld kW h energii elektrycznej - o 31,5 proc. 
mniej w porów naniu z tym  sam ym  okresem  roku ubiegłego (6,811

Głównemu nabywcy energii - spółce “Lietuvos energija w ciągu 
6  miesięcy sprzedano 4,107 m ld kWh energii - o 33,7 proc. mniej w 
porównaniu z rokiem ubiegłym.

Nowy komisarz
Policją k lajpedzką k ieru je  były nadkom isarz  policji k rym i­

nalnej m iasta 45-letni Benonas Ivanauskas.
Na mocy rozporządzenia ministra spraw wewnętrznych Ceslova- 

sa Blaźysa, B. Ivanauskas, były zastępca głównego komisarza kłaj- 
pedzkięgo na to stanowisko m ianowany został od 1 0  lipca.

Zysk tylko na papierze 
Nieopodatkow any zysk pierwszego kw arta łu  najw iększej spół­

ki energetycznej k ra ju  wLietuvos en erg ija”  w edług w stępnych 
danych wynosi około 190 m in litów.

Niemniej, jak  poinformował BNS naczelnik wydziału planowania 
“Lietuvos energija” Rimantas Sukys, cały tegoroczny zysk jes t “pa­
pierowy”. Spółka za eksportowaną energię nie może odzyskać ponad 
400 min litów długu z Białorusi.

Zysk z podstawowej działalności spółki -  produkcji, sprzedaży i 
podziału energii elektrycznej - w  pierwszym półroczu zmniejszył się 
do 25 m in l i t ó w .  Główną przyczyną tego jes t zmniejszenie eksportu: 
w ciągu 6  miesięcy br. wyeksportowano około 1,769 m ld kW h, a  w  
roku ubiegłym - 2,832 mld kWh.

Język Jldisz w Wilnie 
W  niedzielę w  Wilnie w  Litewskiej W spólnocie Żydowskiej za­

inaugurowano międzynarodowe studia jidisz. Na te studia przy­
byli przedstawiciele 13 krajów św iata.

W stolicy Litwy takie studia odbyw ają się ju ż  drugi rok z rzędu i 
prawdopodobnie s tanąsię  tradycją. W  doskonaleniu wiedzy z języka 

literatury podczas studiów dopom ogą naukowcy z Anglii, Białorusi, 
Estonii, Izraela, USA, Polski i Litwy.

Konkurencja
Obroty oraz czysty zysk “A k m enis cementas” w  ciągu pierw­

szego półrocza roku nieco obniżył napływ tańszego cementu bia­
łoruskiego, ale na roczne wskaźniki ta konkurencja m oże wpły­
nąć o wiele w większym stopniu.

“Odczuwamy coraz silniejszą konkurencję cementu białoruskie­
go, toteż nie m ożemy liczyć na takie zarobki, jak  w roku ubiegłym”, 
poinformował dyrektor finansowy okmiańskiej spółki Arturas Zarem­
ba.

Zmniejszył się eksport piwa
Litewscy producenci piwa w pierwszym półroczu br. wyeks­

portowali 17 tys. dekalitrów piwa - 7,5 razy mniej w  porównaniu 
z tym samym okresem roku 1998.

Finansista stowarzyszenia Valdas Mikśys stwierdził, że eksport 
piwa zmniejszył się po utracie tynku w  obwodzie kaliningradzkim. 
Ponadto litewskie piwo z powodu wyższej ceny nie jes t w  stanie kon­
kurować z producentami krajów bałtyckich.

Wypadki
Podczas weekendu na Litwie wydarzyło się 86 wypadków dro­

gowych, w  wyniku których zginęło 9 osób.
Najtragiczniejsza katastrofa wydarzyła się  w piątek w  rejonie tau- 

roskim, gdzie zginęły 3 osoby. W  wyniku zderzenia dwóch samocho­
dów zginęli kierowcy dwóch pojazdów oraz jedna pasażerka. 4 osoby 
doznały obrażeń.

Wzrosły obroty
Dzięki pomyślnym inwestycjom w “Kauno surine” oraz in­

nych filiach Biriańskiej mleczarskiej spółki akcyjnej obroty wzro­
sły o 24,3 proc.

W ciągu pierwszego półrocza br. spółka sprzedała produkcję war­
tości 69,6 min litów, a w tym samym okresie roku ubiegłego - 56 m in 
litów. W tym roku dla przedsiębiorstwa najpomyślniejszy był czer­
wiec, gdy produkcji sprzedano na 13,7 min litów.

(ELTA-BNS)

Nowy hotel w pobliżu Sejmu
Pięć nowoczesnych komfortowo f i l

KRAJ 
Ofiary wody
N a Litw ie w zw iązku z nie­

u s ta n n y m i u p a ła m i c o ra z  to 
przybyw a o fiar wody.

W piątek, sobotą i niedzielę W 
różnych zb iorn ikach  w odnych ' 
utonęło 11 osób, w  tym 4 nasto­
latków i 9-letni chłopiec.

Jak informuje MSW, w piątek 
we wsi M artinava w rejonie ko­
wieńskim łowiąc ryby wpadł do 
stawu i u tonął 14-letni chłopiec.

Tego samego dnia we wsi Vel- 
peśiai w  rejonie rosieńskim pod­
czas kąpieli w stawie zaczął tonąć 
trzynastolatek. Chłopiec jeszcze 
żywy został wyciągnięty z  wody, 
ale zmarł w  szpitalu.

W  sobotę wieczorem we wsi 
Alksnenai wrejonie wyłkowyskim 
w  stawie znaleziono 14-letniego 
topielca.

W  piątek w stawie w  Wilnie 
nie  opodal u licy  Kalwaryjskiej 
znaleziono niezidentyfikow ane 
zwłoki 16-18-letniego topielca.

W  niedzielę w  Kownie w  Wi­
lii tonął 9-letni chłopiec. Jak in­
form uje MSW, dziecko zostało 
uratowane, ale zmarło w  drodze" 
do szpitala.

Uciekł z  Łukiszek
Z  wileńskiego aresz tu  śled­

czego w  niedzielę u d a jąc  zwol­
nionego zbiegł więzień.

Jak  p o in fo rm o w ał G łów ny 
Komisariat Policji m. W in a , 19- 
letni M indaugas Jakim avićius z  
aresztu śledczego zbiegł w niedzie­
lę w  południe, udając zwalniane­
go, podobnego do niego więźnia 
Vitalijusa Daguśasa.

Jakimavićius z Poniewieża na 
Łukiszkach przebywał od począt­
ku maja.

Z b ie g  m a b rązo w e  w łosy , 
wzrost 1 m  72 cm, ubrany był w  
szarą koszulę bez rękawów, zielo­
ne dżinsy, czarną czapkę i posiada 
znak szczególny - bliznę na nosie.

(BNS)

Wtorektff3 lipca 1999+,,

IX Warmińska 
Pielgrzymka Piesza

15 lipca, w czwartek do Wil­
na dotrze już 9 z  kolei Warmiń­
ska Pielgrzymka Piesza. W tym 
dniu, o godz. 17.00 w Ostrej Bra­
mie zostanie odprawiona Msza 
Św. z  udziałem i w intencji piel­
grzymów. Pątnicy z  Polski po­
trzebują noclegu. Chętni udzie­
lenia go m ogą zaprosić ich do 
swych m ieszkań po Mszy Św. o 
godz. 17.00 pod O strą Bramą. 16 
lipca o  godz. 1 0 .0 0  zostanie od­
prawiona Msza św. przez księży 
z  pielgrzymki w Bazylice Archi- 
katedralnej, o  godz. 1 2 .0 0  - w 
Ostrej Bramie, o  godz. 14.00 - 
Droga Krzyżowa w Kalwarii Wi­
leńskiej.

O p in ia  z  u licy  ■ . ■ ■ ■■ ■■■ — .....
Ludzi bardziej in teresu je , ja k a  będzie ju tro  pogoda, k tó re  je ­

zioro w ybrać, w  jak i sposób spędzić w akacje , a  nie to , że, n a  p rzy­
k ład , G . V agnorius w raz  z  zarząd em  na zjeździe konserw atystów  
podał się do dym isji. Podczas tak ich  upałów  w  ogóle tru d n o  zła­
pać ludzi w m ieście. W czora j do sk lepu  “ S a tu rn a s”  niek tórzy  
wchodzili ty lko po b u telkę wody i n a  p rośbę  “ K u rie ra ” o  w yraże­
nie swojej opinii w spraw ie dym isji V agnoriusa i konfro n tacji w 
p a rtii  konserw atystów , odpow iadali a lbo  niechętn ie , albo  wcale. 
N ajczęstsza odpow iedź b rz m ia ła :“ W cale n ic nie  wiem  o polityce. 
Nie in te resu je  m nie ona” ; albo: “ B ardzo  się spieszę i zdjęć nie 
lubię” . P rezen tu jem y p iątk ę  osób, k tó re  u d a ło  się nam  dopaść.

Anatolljus Mićuga, chemik
Uważam, że ju ż  wcześniej Vagnorius 

powinien był podać s ię  do dymisji. Nie 
popieram ani Landsbergisa, ani Vagnoriu- 
sa, ale w  tej sytuacji były prem ier postą-y 
pił słusznie. To, że Vagnorius na zjeździe 
przypom niał o grzechach Landsbergisa,. 
oceniam  jako  sytuację norm alną - takie 
przypom inanie było w  czasach sowiec­
kich J e s t  tak również obecnie.

Janina Labucldenć, emerytka
Vaęnorius podając się  do dymisji 

postąpił bardzo słusznie. I  nie je s t to 
tylko m oje zdanie. W szyscy byliśm y 
zadowoleni z  Paksasa jako  mera, do­
brze spisuje się jak o  premier, prawdo­
podobnie nie zawiedzie nas jako  prze­
wodniczący zarządu. A  co d o w y stą ­
p ienia byłego prem iera - każdy czło­
wiek ma jak ieś grzechy na sum ieniu i, 
uważam, że  nie należało wspom inać o 
“grzechach” L andsbergisa, przecież  
oboje s ą  z  tej samej partii.

Tadas, urzędnik
Landsbergis pokonał Vagnoriusa. N a 

razie m oże cieszyć s ię  ze  zwycięstwa.
M iędzy nimi zawsze toczyła się w alka o 
władzę. Landsbergis dobrze gra w  szachy, 
wie, kiedy należy zrobić kolejne posunię­
cie. Konserwatyści to -  byli partyjni, byli 
agenci KGB i parę  patriotów, tzw. idio­
tów. Nawet teraz, kiedy przewodniczącym 
został wybrany Paksas, nie będzie tam  po­
rządku.' , _

Andrius Pumputis, 
czasowo bezrobotny

D okonywanie w łasnych porachun­
ków w Sejmie jes t spraw ą bardzo nie­
przyjemną. Vagnorius nie powinien był 
tak m ówić o Landsbergisie. To po pro­
stu źle  o  nim  świadczy jako  o człowie­
ku. Uw ażam , że po m ianowaniu Paksa­
sa na stanowisko przewodniczącego za­
rządu konserwatystów, powinno być le­
piej.

Gitana Andriunaitć, farmaceutka
Zarówno Vagnorius, jak  i Lansbergis 

m ają  rację. Landsbergis je s t karierow i­
czem i chce władzy. Podzielam zdanie Va- 
gnoriusa, że konflikt rozpoczął się po tym, 
jak  Landsbergis nie wygrał wyborów pre­
zydenckich. Jest to  jed n ak  tylko część 
przyczyn tych  wewnętrznych konfronta­
cji -  wszystkiemu winna je s t żądza wła­
dzy.
Rozm awiała A gnieszka S k in d er 
Fot. M a ria n  Paluszkiew icz

Zmniejszenie wydatków nadzwyczajnych instytucji państwowych spowoduje bezrobocie

Smutne prognozy
P rzew idziane zm niejszenie  

w ydatków  nadzw yczajnych in­
s ty tu c ji  p a ń s tw o w y c h  L itw y  
odbije się n a  ry n k ach  budow la­
nym , m eblowym  i k o m putero ­
w ym . P rz y p u sz c z a ln ie  p ra c ę  
s trac i sporo budow lanych oraz  
specjalistów  innych b ranż .

W zw iązku ze w skazów ką 
M inisterstwa Finansów d la  insty­
tucji budżetowych, aby o połowę 
zmniejszyły wydatki nadzwyczaj­
ne, ju ż  w  tym m iesiącu zostaną 
zmniejszone bądź całkowicie ze­
rwane również inne zamówienia 
państwowe. Ich ilość w tym roku 
zmniejszy się o 150 min litów.

W  ciągu 6  m iesięcy br. budżet 
kraju nie otrzym ał ponad 500 min 
litów  planow anych dochodów . 
Jesien ią  rząd  zam ierza zm niej­
szyć wydatki budżetow e mniej 
więcej o  1 m ld litów, pisze dzien­
nik “Lietuvos rytas” .

N a sprzęt komputerowy i pro­
gramowy, m eble, budowy, inne 
projekty inwestycyjne w  tym  roku 
z  budżetu narodow ego przezna­
czono 458 min litów  wydatków 
n ad zw y cza jn y ch . T rz ec ią  ich  
część ju ż  wykorzystano, a  przy­
dział pozostałych zostanie ogra­
niczony.

Zamierza się również zmniej­

szyć wydatki funduszu pryw aty­
zacji na  projekty inwestycji pań­
stwowych.

Dyrektor Departam entu Stra­
tegii G ospodarczej M inisterstw a 
G ospodarki A udrone Źvirbliene 
stw ierdziła, że finansowanie bu­
dów oraz innych projektów inwe- 
stycyjnych będzie om aw iane po 
ocenie w agi każdego obiektu.

P rzypuszczalnie po  zm niej­
szeniu o połowę finansowania bu­
d ów , b u d o w n ic tw o  n o w y c h  
obiektów  w  najlepszym  wypad­
ku p rzełożone zo stan ie  na rok 
przyszły.

(BNS)



Konserwatyści wyrazili wot um zaufania nowęmu rządów — —

“Tajny plan”
Landsbergisa

l a tL O T e m  w  ś w i a t  /

POLSKIE LINIĘ- LOTNICZĘ ' POLtSH AIRLINES

PRZEDSTAWICIELSTWO W WILNIE, RODONIOS KEUAS 2, TEL.(B-22) 739020

(Dokończenie ze  s tr. 1)
W odpow iedzi p rzew o d n i­

czący Zarządu ZO/KL Gediminas 
Vagnorius oświadczył, że  zarząd 
i on osobiście p o d ają  s ię  do dy­
misji. O bjaśnił to  tym , że  n ie  
chciał eskalacji konfrontacji w e­
wnątrz partii.

Dominowały umiarkowane 
p o g lą d y

V ytautas L a n d sb e rg is  n ie  
chce, aby wyniki nadzw yczajne­
go zjazdu konserw atystów  uzna­
ne zostały za “triu m f Landsber­
gisa”.

O św iadczył to  d z ie n n ik a ­
rzom późnym w ieczorem  w  nie­
dzielę w  K ow nie po zakończe­
niu zjazdu.

S tw ie rd z ił, ż e  n ie  u w a ż a  
wcześniejszych procesów  partyj­
nych za walkę m iędzy n im  a  by­
łym przew odniczącym  zarządu  
Gediminasem Vagnoriusem.

“Być może, było to  sw ego ro­
dzaju współzawodnictwo, spraw­
dzian niektórych poglądów, do­
tyczących działalności państw a i 
podziału o d p o w ied z ia ln o śc i” , 
powiedział Landsbergis. Stw ier­
dził, że  “zw ycięży ło  b a rd z ie j 
umiarkowane realistyczne stano­
wisko państwowe” .

Landsbergis, zapytany o przy­
szłość partyjną Vagnoriusa, któ­
ry zrezygnow ał ze  stanow iska  
przewodniczącego zarządu, od­
powiedział, że “zależy to przede 
wszystkim od niego sam ego” .

Vagnorius, k tó ry  w cześn ie  
opuścił zjazd, w w yw iadzie tele­
wizyjnym zapewniał, że  nie zało­
ży nowej partii.

Przew odniczącym  z a rząd u  
został premier Rolandas Paksas, 
który oświadczył dziennikarzom, 
że wyrażone p rzez z jazd popar­
cie rządowi jes t bardzo istotne, 
a nowe obowiązki partyjne “na- 
kładająna niego w ielkie brzem ię 
pracy, dużą odpowiedzialność” .

Landsbergis przyznał, że miał 
^tajny plan”  mianowania na zjeź- 
nzie Paksasa swym zastępcą, ale 
w związku z dym isją G. Vagno- 
nusa nie było to  potrzebne.

L ider konserw atystów  p o ­
twierdził konieczność udosko­
nalenia statutu, ściślej określa­
jącego funkcje oraz pełnom oc­
nictwa rady politycznej i zarzą­
du.

Motywacje 
eks-przewodniczącego

O wiele ostrzej dyskutowano 
na zjeździe na tem at nieoczeki­
wanej dym isji zarządu partii i 
jego przewodniczącego Vagno- 
nusa. Delegaci wątpili w szcze­
rość i rzetelność tego kroku eks- 
premiera określając go jak o  nie­
adekwatny i nieum otywowany. 
Przewodniczący partii Vytautas 
Landsbergis zdefiniował to jako  

nagły, wstrząsający czyn z  pró- 
ą oskarżenia” . Tymczasem nie­

którzy delegaci na zjazd akcen­

tow ali, że  krajow i potrzebne są  
nie  intrygi, lecz czyny.

Vagnorius sw oją dym isję mo­
tyw ow ał w ew nętrznym i intryga­
mi partyjnym i oraz  tym , że  nie 
życzy  zao strzen ia  konfrontacji 
w e w n ą trz p a r ty jn e j. Z a p e w n ił 
rów nież dziennikarzy, że  n ie  za­
m ie rza  tw o rzy ć  w łasnej p artii 
oraz  obiecał w szechstronną po­
m oc rządow i Rolandasa Paksasa.

Podczas przerwy - muzyka, 
poezja I anegdotki

W  toku przerw y na zjeździe 
rada polityczna zebrała s ię  na po­
siedzen ie . M ów iono o sy tuacji 
pow stałej w  zw iązku z  dym isją 
zarządu partii.

W  toku oczekiw ania na tajne 
głosow an ie  w  spraw ie now ego 
zarządu, dwaj delegaci zza  kulis 
wysunęli fortepian.

L a n d s b e rg is  z a g ra ł  k i lk a  
utworów, w  tym  “M orze”  M . K. 
Ć iurlionisa.

P rzy  fo rtep ian ie  usiad ła  też 
posłanka Y ilija A leknaite-A bra- 
m ik ie n e , n a to m ia s t  ż o n a  V. 
L an d sb erg isa  G raz in a  R ućyte- 
Landsbergiene odm ów iła, gdyż 
nie  chciała  łam ać zasady gry bez 
przygotowania.

Postaram się nie zawieść 
zaufania”

Zjazd absolutną w iększością

głosów  jak o  nowego przew odni­
czącego zarządu partii zatw ier­
dz ił prem iera Rolandasa Paksa­
sa. Z jazd w  swej rezolucji podjął 
odpow iedzialność polityczną za 
działalność gabinetu m inistrów  
pod kierow nictw em  R- Paksasa i 
upraw om ocnił go do realizow a­
nia program u Związku Ojczyzny.

I chociaż w  kuluarach partyj­
nych  ju ż  wcześniej m ówiono o 
e w e n tu a ln y m  w y c o fa n iu  s ię  
przew odniczącego zarządu eks- 
prem iera G edim inasa Vagnoriu- 
sa, jednak  podanie o  jeg o  rezy­
gnacji zakłóciło  porządek obrad 
zjazdu.

W  toku jaw nego głosow ania 
740 'g łosam i “za” , 12 “przeciw” 
( 1 0  delegatów  powstrzym ało się) 
zatw ierdzono rezygnację zarzą­
du G. Vagnoriusa.

Przew odniczący partii Vytau- 
tas Landsbergis zgłosił kandyda­
tu rę  Paksasa na przew odniczą- 
cego zarządu.

Sw ą żgódę wyraził on na posie­
dzeniu rady politycznej. N a R  Pak­
sasa  głosow ało  746 delegatów, 
przeciw - 2 , powstrzymało się - 8 . 
“Wierzcie mi, że n ie przygotowy­
wałem się Bó tego, nie myślałem o 
tym, postaram się nie zawieść za­
ufania”- powiedział R. Paksas.

W odmiennym świetle

Rząd zwróci się do Sejmu z 
prośbą o zrewidowanie budżetu, 
s tw ie rd z ił  p rem ie r  R o lan d as 
Paksas.

Premier powiedział, że “naj­

mniej chciałby oszczędzać kosz­
tem  bezpieczeństwa kraju i ludzi, 
o g ra n ic z a n iu  f in a n s o w a n ia  
ochrony zdrow ia, ośw iaty i kul­
tury” . D odał jednak , że wydatki 
b udżetow e m ogą  być okrojone 
rów nież d la  tych  priorytetow ych 
dziedzin.

Jak  p o in fo rm ow ał P aksas, 
M in is te rs tw o  F in a n só w  b ad a  
obecnie konieczność zm niejsza­
n ia  b u d ż e tu  o raz  m o żliw o śc i 
oszczędzania w  poszczególnych 
branżach. Jak zaznaczył Paksas, 
priorytetow ym i słow am i kiero­
w an eg o  p rze z  n ieg o  gab in e tu  
b ędą  słowa “inwentaryzacja i  wy­
konanie” .

W y ra z ił  on  s a ty s f a k c ję  z 
tego, że L itw a w  zw iązku z  kry­
zysem  finansow ym  R osji unik­
nęła głębokich wstrząsów gospo­
darczych i społecznych. Część 
m ieszkańców  po tra fiła  zm ienić 
o r ie n ta c ję  i sk ie ro w a ć  sw o ją  
produkcję n a  Zachód.

Paksas stw ierdził, że  jeg o  ga­
binet “pew ne rzeczy w idzi w  od­
m iennym  św ietle” niż  były rząd 
Gedim inasa Vagnoriusa.

W nowym zarządzie - nowe 
twarze

W  niedzielę delegaci na nad­
zwyczajny zjazd konserwatystów 
wybrali nowy zarząd.

W  zarządzie pozostali tylko 
d w aj je g o  b y li c z ło n k o w ie  - 
o b ecn y  je g o  p rzew o d n ic z ą c y  
Rolandas Paksas i pierw szy za­
stępca przew odniczącego Sejmu 
Andrius Kubilius.

W yższe stopnie w  partii uzy­
skali posłow ie Audronius Azuba- 
lis, E lena PetroSiene, kanclerz  
Sejmu Jurgis Razm a oraz parla­
mentarzysta, m inister kom unika­
cji R imantas Didźiokas.

Do zarządu w ybrani zostali 
zatw ierdzony przez zjazd na re­
daktora gazety partyjnej “Tevy- 
nes sąjungos żinios” polito log  
Vladas Laućius oraz trzej mero­
wie - telszewski -Juozas Butke- 
vićius, poniewieski - Vitas Ma- 
tuzas, wileński - Juozas Imbra- 
sas.

Należyte miejsce w partii

Pierw szy zastępca przew od­
n icząceg o  p artii k o n se rw a ty ­
stów  A ntanas S tasiskis w yraził 
p rzekonanie, że po złożeniu re­
zygnacji przew odniczący zarzą­
du partii G edim inas Vagnorius 
z n a jd z ie  n a le ż y te  m ie jsce  w 
h ierarchii partyjnej, odpow ied­

n ie  do je g o  um iejętności i do­
św iadczenia  politycznego.

A . S tasisk is stw ierdz ił, że 
aczko lw iek  dym isja  Vagnoriu- 
sa  w raz  z  jeg o  całym  zarządem  
b y ła  do p rzew idzenia , liczył on 
na to , że  “ rac jona lizm  b ędzie  
górą, n ie  dojdzie  do czegoś ta­
k iego , ja k  było  w  przypadku 
dym isji rządu” .

“M ożna b y ło  zn a leźć  inne 
sp o so b y  ro zw iązan ia  spraw y. 
W yniki b ęd ą  jed n ak  korzystne 
d la  w szystk ich” , pow iedział A. 
S tasiSkis, dodając, że “ ekipa G. 
V agnoriusa odpocznie, zastano­
w i s ię  nad sw ą w izją, nad sce­
n ariuszem  p ostępow an ia” .

V ag ń b rju s  p rze z  ko leg ó w  
party j nychuw ażariy  j  est za j  ed- 
n e g o  Z n a jw y b itn ie js z y c h  
p rzedstaw icie li now oczesnego, 
e k o n o m ic z n eg o  k o n se rw a ty ­
zmu.

Chytry manewr?

L id e r se jm ow ej o pozycy j­
n e j L D PP  C eslo v as  JurSenas 
tw ierdz i, że  G edim inas Vagno- 
r ius rezygnując ze  stanow iska 
p rzew odniczącego zarządu par­
t ii  k o n se rw a ty s tó w , w ykonał 
chytry  m anew r. N a w czorajszej 
k o n f e r e n c ji  p ra s o w e j l id e r  
LD PP stw ierdził, że  z jazd kon­
serw atystów  “w całej okazało­
ści”  u jaw nił rów nież sprzecz­
ności w ew nątrz p artii i je j  kie­
row nictw a, k tóre  p rzez d łuższy 
czas były  ukryw ane i negow a­
ne.

Z daniem  JurSenasa, Vagno- 
rius z łożył rezygnację  ze  stano­
w iska przew odniczącego zarzą­
du party jnego, gdyż nie  chciał 
b yć  “k iero w n ik iem  gospodar­
czym ” p rzew odniczącego par­
tii .

V a g n o r iu s , a c z k o lw ie k  
m łodszy, usiłow ał przechytrzyć 
s ta rszeg o  in try g an ta . Jeszcze 
zobaczym y, w jak im  stopniu to 
m u s ię  udało”, pow iedział lider 
LDPP. JurSenas utrzym uje, że 
Landsbergis w przyszłości w y­
każe s ię  jak o  przew odniczący 
Sejm u, a Vagnorius “ będzie po 
c ic h u  p ra c o w a ł i ro zsz e rza ł 
sw oje w pływ y” .

C złonek frakcji LDPP Ge­
dim inas K irkilas przypuszcza, 
że w sytuacji, gdy Landsbergis 
i Vagnorius wykopali topory 
wojny, zwolennicy tego drugie­
go będą przeszkadzali “rządowi
Rolandasa Paksasa w podejm o­
waniu fundamentalnych decyzji.

(In f . w ł.j ELTA i BNS)

Zdaniem Jurśśnasa, Vagnorius złoży! rezygnację z e  stanowiska prze­
wodniczącego zarządu partyjnego, gdyż n ie  chcia ł być "kierownikiem 
gospodarczym "przewodniczącego partii. Fot. M arian Paluszk iew icz

Delegaci z trybuny deklamo­
wali wiersze i opowiadali aneg­
doty polityczne.
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N iem iecka T V  (B aw aria ) kręci na L itw ie film  o C zesław ie  M iło sz u ...

Czesław Miłosz - znowu w  ojczystej Litwie
(Dokończenie ze str. I) 
Następnie przeniósł się do 

Berkeley w Stanach Zjednoczo­
nych Ameryki, gdzie zaczął pra­
cować jako profesor języków i li­
teratur słowiańskich.

Czesław Miłosz debiutował na 
łamach studenckiego czasopisma 
“Alma'Mater Vilnensis” Jest au­
torem znanych i wysoko cenio­
nych zbiorów  poetyckich oraz 
pow ieści (“T rak tat poe tyck i” , 
“Rodzinna Europa”, “M iasto bez 
imienia”, “Ziemia Ulro”, “Dolina 
Issy”, "Rok Myśliwego”, “W  po­
szukiwaniu ojczyzny” i in.

Laureatem Nagrody Nobla został 
w 1980 roku 

Na Litwie - po 11 marca 1990 
roku - bawi ju ż  nie po raz pierw­
szy. (Z gronem pisarzy litewskich 
spotkał się wcześniej - w Polsce,

w klasztorze na Wigrach w 1989 
r.). Obecnie Czesław M iłosz ra­
zem  z żoną, Am erykanką Kerol 
(Karoliną, jak  j ą  z  polska nazywa), 
przybył tu z  Krakowa, gdzie pań­
stwo M iłoszowie m ają mieszka­
nie. Kraków od paru ju ż  lat stał 
się ich drugim domem.
-  G łów nym  celem  obecnego 
pobytu Czesława Miłosza na Li­
twie jes t odwiedzenie ojczystych 
Szetejń, w  których się urodził, 
pobliskiej Świętobrości, gdzie w 
m ie jscow ym  kośc ió łk u  zosta ł 
ochrzczony i gdzie na m iejsco­
wym  cmentarzu spoczyw ają jego 
najbliżsi. M iejsca te odw iedzał 
wcześniej, ale obecna wiżyta ma 
dla niego wym owę szczególną: w 
roku ubiegłym rozpoczęto tu  bu­
dowę Centrum Kultury im. Cze­
sława Miłosza. Ośrodek ten pełny 
swój kształt uzyska w  2 0 0 0  roku,

z  tym, że funkcjonować zacznie 
ju ż  od jesieni bieżącego roku, i to 
jest, jak  powiedział poeta, jedną, 
z najszczęśliwszych chwil w jego 

- życiu.
W roku ubiegłym, w  oficjal­

nych uroczystościach z  okazji bu­
dowy tego Centrum uczestniczył 
prezydent RL Valdas Adamkus, 
wmurował on wtedy w łasnoręcz­
nie pierw szą pod ten ośrodek ce- 
gk-

Czesław M iłosz zabawi tym 
razem  na L itw ie nieco  dłużej. 
Zwabiła go na ten pobyt niemiec­
ka TV  (Baw aria), która  ju ż  od 
wczoraj rozpoczęła “pracę z  M i­
łoszem  o M iłoszu”, ja k  powie­
dział dla niżej podpisanej niemiec­
ki scenarzysta, reżyser i operator 
w  jednej osobie. Będzie to  film  z 
n iem ieck ieg o  cy k lu  “ ś lad am i 
sławnych ludzi” . Sekwencje na­

Kierownik prowokuje rolników
Ja k  ju ż  informowaliśmy, cen­

trum  koordynacji akcji protesta­
cyjnych rolników Litewskiej Par­
tii Chłopskiej podjęło inicjatywę 
zorganizowania 13 lipca ostrze­
gawczej akcji protestacyjnej rol­
ników litewskich. Organizatorzy 
tej akcji zwrócili się do instytucji 
państwowych, organów praworząd­
ności, aby otrzymać zezwolenia i 
uniknąć nielegalnych działań. Kie­
rownicy wielu rejonów oraz funk­

cjonariusze policji uwzględnili ży­
czenia organizatorów akcji protestu 
i życzliwie obcowali chcąc zapew­
nić bezpieczeństwo uczestników ru­
chu, porządek w miejscach przepro­
wadzania akcji.

Tymczasem mer samorządu re­
jonu szakiajskiego R. Vensas odmó­
wił wydania zezwolenia rolnikom 
rejonu szakiajskiego na zorganizo­
wanie akcji protestu na skrzyżowa­
niu dróg Sakiai - Kaunas nie opo-

Blokada trwa
W czoraj hodowcy buraków  

cu k ro w y ch  S u w alszczy zn y  
czw arty dzień blokow ali au to ­
stradę Via Baltica między M a- 
riampolem a Kalwarią.

Jeden z  organizatorów Akcji 
Albinas Mitrulevićius koresponden­
towi BNS powiedział, że w ponie­
działek na miejsce pikiety stawiła 
się rekordowa liczba rolników z  re­
jonu mariampolskiego i wyłkowy- 
skiego.

Jak powiedział, około godz. 10 
rano na drodze między Mariampo- 
lem a Kalwarią zgromadziło się 
około 400 rolników i wciążjeszcze 
zjeżdżali nowi uczestnicy pikiety, 
blokując drogę sprzętem rolniczym.

Władze miejscowe skierowują 
ruch transportu okrężną drogą.

Organizatorzy pikiety liczą na 
kontakt z  władzami.

W  piątek rolnicy mieli spotka­
nie z  wiceministrami rolnictwa i

“Yilniaus bankas” emituje obligacje-

“Vilniaus bankas” niebawem 
emituje obligacje o  wartości no­
minalnej 10 m in Lt, które rozpo­
wszechniać będzie na Litwie.

Będzie to pierwsza emisja ob­
ligacji banku komercyjnego. “Vil-

. Obywatelskie Stowarzyszenie apeluje

Będzie konkurencla
niaus bankas” chce wypróbować 
nowy instrument finansowy i zo­
baczyć, jak  zareaguje nań rynek. 
Za obligacje imienne wartości 100 
Lt, wydane na okres jednego roku 
będą płacone odsetki w  wysoko-

W 80. rocznicę powstania
Toczona dw uletn ia  (1919-1920) w alka  o wol­

ność, niepodległość i in tegralność Suw alszczyzny 
z M acierzą p rzez społeczeństw o Z iem i Sejneń­
skiej zostanie w najbliższym  czasie należycie upa­
m iętniona. N a jed n y m  ze skw erów  w  cen tru m  
m iasta, p rzy  ul. Józefa  P iłsudskiego stan ie  po­
m nik Pow stania Sejneńskiego i C zynu Niepod­
ległości Ziem i Sejneńskiej.

Stanie się  to w 80. rocznicę Pow stania Sejneń­
skiego, kierowanego przez Polską O rganizację 
Wojskową. Ten zryw wolnościowy, okupiony licz- 
nynu ofiarami, jak  napisano na łamach wydania spe­
cjalnego “Przegląd Sejneński” jes t “w artością nie­
przem ijającą tej ziemi i stanowi niepow tarzalne 
świadectwo jej wierności Rzeczypospolitej. Ta ofia­
ra społeczeństwa naszego regionu w dzieło odbu­
dowy niepodległości zasługuje na wieczne upamięt­
nienie i jest najwspanialszym świadectwem wiel­
kości dokonań naszych ojców, m atek, synów i có­
rek...**.

kręcą się w Wilnie oraz -  w  Sze- 
tejniach i Świętobrości. W  Wilnie 
- domy, w których Czesław Miłosz 
mieszkał (na Podgórnej i Zaułku 
Literackim), gmach byłego Gim­
nazjum  Zygm unta A ugusta, do 
którego uczęszczał, gm ach Uni­
wersytetu, na którym  studiował i 
jego  dziedzińce, dziedziniec “U  
B azy lian ó w ” i C e lę  K onrada, 
gdzie się odbywały Środy Literac­
kie z  udziałem przyszłego nobli­
sty.., -

P rzed w czo ra j na  L o tn isk u  
W ileńskim  C zesław a M iłosza i 
jeg o  ż o n ę -K aro lin ę  sp o tykali: 
przybyły na Litwę o dzień w cze­
śniej brat Andrzej, rektor Uniwer­
sytetu im. W itolda W ielkiego Al- 
girdas Aviżienis, profesor Uniwer­
sytetu W ileńskiego A lgis K aleda 
z  żoną Barbarą. Zatem  - wyjątko­
wo nieliczny krąg osób wtajemni­

czonych. Czesław M iłosz najwy­
raźniej (straszliwe upały, szwan­
kujące zdrowie) nie pragnął roz­
g ło su  w o k ó ł sw oje j osoby, w 
szczególności - wyw iadów  dla 
śro d k ó w  m aso w eg o  p rzekazu  
(może właśnie w  tym  celu zapu­
ścił nagle brodę, żeby s ię  zama­
skować?). Niestety, przecieki, jak 
s ię  o k a z a ło  - do tarły . N ie  do 
w szystkich wprawdzie, a le ... Z 
p rze d s taw ic ie li  m ed ió w  byli: 
dziennikarz “Respubliki” i - ni­
żej podpisana z  “Kuriera W ileń­
skiego*’. (Pobyt Czesława Miłosza 
na Litw ie “Kurier” zamierza na­
świetlić obszerniej).

W czoraj Czesław M iłosz spo­
tkał się z prezydentem  RL Valda- 
sem  Adamkusem i przewodniczą­
cym Sejmu RL Vytautasem Lands- 
bergisem.

A lw ida A nton ina  B ajo r

Usprawnić handel
dal Girenai. N a razie jest to jedyny 
przypadek, gdy kierownik samorzą­
du rejonowego prowokuje rolników 
do podjęcia kolidujących z prawem 
kroków.

Przewodniczący Partii Chłop­
skiej R. Karbauskas zwrócił się do 
prezydenta i premiera z prośbą o 
pośrednictwo celem uzyskania ze­
zwolenia na akcję protestacyjną, by 
ustrzec rolników przed możliwymi 
sankcjami karnymi. In £  wl.

gospodarki oraz przedstawicielami 
Ministerstwa Finansów, ale nie zna­
leźli rozwiązania, zadowalającego 
obie strony.

Hodowcy buraków cukrowych 
z Suwalszczyzny oraz robotnicy 
bankrutującej spółki “Marijampoles 
cukrus” żądają, aby cukrownia na­
dal funkcjonowała i skupywała bu­
raki cukrowe.

Dziś z  powodu niedostateczne­
go poparcia rządu dla rolnictwa dro­
gi blokujągospodarze mniej więcej 
połowy rejonów administracyjnych 
Litwy. (BNS)

L itw a  i G r u z ja  ch c ia ły b y  
u sp raw n ić  h an d e l w zajem n y  i 
zacieśnić więzi reg ionalne.

Podczas wczorajszego spotka­
nia prezydent Litwy Valdas Adam­
kus i m inister spraw  zagranicz­
nych Gruzji Iraklij Menagariszwili 
w yrazili ubolew anie z pow odu 
zm niejszającego się zakresu han­
dlu wzajemnego.

Jak  p o in fo rm o w ał d o rad ca  
prezydenta, przyw ódcy Litw y i 
G ruzji skonstatowali dobre sto­
sunki dwustronne, a le  zaznaczyli, 
że należy je  zaktywizować.

M inister gruziński poinformo­
w ał o  owocnych wysiłkach swego 
kraju na rze c z  w znow ienia “je ­
dwabnej drogi” z  Azji Środkowej 
p rzez Kaukaz do Europy i zaape­
lował ao  Litw y o  kontynuowanie 
tej inicjatywy wspólnie z  Ukrainą. 
M inister Gruzji, która na począt­
ku br. została członkiem Rady Eu­
ropy, poinform ow ał o  wysiłkach 
kraju w  celu kontynuowania inte­
gracji z  Europą. V. Adam kus po­
w iedział, że Litwa jes t gotowa do 
podzielenia się swym doświadcze­
niem. (BNS)

Prunskienć radzi 
skorygować budżet

ści 10 proc. Obligacje będzie się 
rozpowszechniać w  ciągu 28 dni 
i sprzedaw ać ze zniżką, zanim  
cena osiągnie wartość nominalną, 
a wykupywać w  ostatnim dniu ich 
ważności. (BNS)

Pom nik stanie w  m iejscu śmierci dowódcy od­
działów powstańczych porucznika W acława Rózgi 
Z aw adzkiego. U roczystości p rzew idziane są  w 
dniach 22-27 sierpnia br. Poza odsłonięciem pomni­
ka przygotowano program rocznicowych obchodów. 
W  związku z  tym, organizatorzy za pośrednictwem  
“Kuriera W ileńskiego” zwracają się  do wszystkich, 
którzy p o siad a ją  jak ieko lw iek  op raco w an ia , do­
k um enty  czy fo tografie zw iązane z P ow staniem  
S ejneńskim  i w alkam i o Sejneńszczyznę. M ate­
ria ły  te  zo stan ą  w ykorzystane do przygo tow a­
nia  okolicznościowej wystawy, sesji p o p u larn o  - 
naukow ej i wydaw nictw . W szystkie d okum enty  
zo stan ą  skopiow ane, a  o ryg ina ły  n a ty ch m iast 
zw rócone w łaścicielom .

Zarząd Stowarzyszenia prosi o nadsyłanie po­
siadanych dokumentów na adres: ul. J .  P iłsudskie­
go 2 5 ,1 6  - 500 Sejny, R edakcja  “ P rzeg lądu  Sej­
neńskiego**, Polska.

In f. wł.

L id e r  N ow ej P a r ti i  Dem o­
k ra ty c z n e j (K o b ie t)  p o s ła n k a  
K azim iera  P ru n sk ien ć  je s t  za­
n iep o k o jo n a  zw ło k ą  r z ą d u  w 
k orygow aniu  b u d że tu  k ra ju .

N a poniedziałkowej konferen­
cji prasowej stw ierdziła ona, że 
obecna sytuacja stw arza wielkie 
niedogodności osobom  asygnują- 
cym, “które nie wiedzą, ile mają”, 
a także zleceniobiorcom.

W  niedzielę na nadzwyczaj­
nym zjeździe partii konserwaty­
stów  p rem ier R olandas Paksas 
oświadczył, że rząd zgłosi Sejmo­
wi w  celu sprecyzowania ustaw ę 
o  budżecie roku bieżącego.

W cześniej rząd  p ostanow ił 
skorygować budżet jesienią, gdy 
znane b ęd ą  wyniki działalności 
gospodarczej trzech kwartałów.

Jak zaznaczył premier, “chcia­
łoby. s ię  n a jm n iej o szczęd zać  
kosztem  bezpieczeństwa kraju i 
ludzi, ograniczania finansowania 
ochrony zdrowia, oświaty i kultu­
ry**. Dodał jednak, że  wydatki bu­

dżetu m ogą być zmniejszone rów­
n ież w  tych priorytetowych dzie­
dzinach.

Jak powiedział R. Paksas, Mi­
n is te rs tw o  F in an só w  o b ecn ie  
spraw dza potrzebę ograniczania 
budżetu o raz m ożliwości oszczę­
dzania w  poszczególnych bran­
żach.

W sp ó ln ie  z  K . P runsk ięne  
uczestniczący w  konferencji pra­
sowej lider Nowego Związku (so- 
cjalliberałów) Arturas Paulauskas 
stw ierdził, że  R. Paksasowi przy­
p ad ł “b ard zo  c iężk i lo s, gdyż 
odziedziczył gospodarkę, zrujno­
w aną p rzez byłego prem iera G. 
Vagnoriusa”.

“Należy sądzić, że R. Paksas 
odpowie na pytanie, kto ponosi 
w inę z a  sy tuac ję  gospodarczą, 
zw łaszcza w  dziedzinie energety­
ki i przemysłu**, pow iedział A. 
Paulauskas. Przypomniał on obiet­
n icę R. Paksasa dokonania audy­
tu państwowego.

(BNS)

Wyrazy głębokiego współczucia

Danielowi 
Romanowskiemu

z  powodu śmierci brata Leona
składa P Z A P T  * W ILIA  ”
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BANKI KOMERCYJNE
Skup sprzedaż

Hermis
1 dolar amer. (USD) 3,99 4,01
1 marka niem. (DEM ) 2,06 2 ,1 1

1 funt brytyjski (GBP) 6,13 6,28
} złoty polski (PLZ) 1 ,0 1 1,04
1 rubel rosyjski (RUR)

Snoras
1 dolar amer. (USD) 3,99 4,01
1 marka niem. (DEM ) 2,07 2 , 1 2

1 funt brytyjski (GBP) 6,13 6,26
1 złoty polski (PLZ) 0,99 1,07
1 rubel rosyjski (RUR) ’ —

Litimpeks
1 dolar amer. (USD) 3,99 4,01
1 marka niem. (DEM ) 2,06 2 , 1 2

1 funt brytyjski (GBP) 6,14 6,30
1 złoty polski (PLZ) 0,91 1 ,1 1

1 rubel rosyjski (RUR) 0 , 1 0 0,30

Yilnians ban k as
1 dolar amer. (USD) 3,98 4,01
1 marka niem. (DEM ) 2,04 2 , 1 2

1 funt brytyjski (GBP) 6,09 6,34
I złoty polski (PLZ) — i-L '- -
1 rubel rosyjski (RUR)

Kredyt B ank  P B I S.A.
1 dolar amer. (USD) 3,98 4,01
1 marka niem. (DEM ) 2,05 2 ,1 1

1 funt brytyjski (GBP) 6,06 .6,34
1 złoty polski (PLZ) 1 ,0 0 - 1,04
1 rubel rosyjski (RUR) 9PI

OSZCZĘDNOŚCI
Oprocentowanie roczne 
depozytów dla ludności

Pierwsza Polska U nia K redy tow a 
1 0 0  litów i  wyżej
3 mies. 6  mies. 9 m ies. 12 mies. 
10%  10,5%  10,75%  1 1 %
Sumy ponad 12 000 L t lub na term in 

ponad 1 2  m ies.—oprocentowanie umow­
ne (do 1 2  %)

-Oprocentowanie kredytów 
* “chwjlówki”  od 100 L t 
do 1 0  dni - l , 5 Lt 
do 20 dni -12,5 Lt 
do 30 dni -  3,0 Lt '

L il im p e k s  3 ' m ies- I 2 -m ie s '

Od 1000 Lt SjS
Ekwiwalentw USD 5,0% 5,4 % 5,6% 
Ekwiwalent-wDEM - 3,4% -3,9%  4,0%  
Ekwiwalent w EURO 33% 4,05% 4,15%

Hermis
Od lOOOLt 8 ,0 % 8 ,5% 9,0%
Od 1000 USD 4,75 % 5,25 % 5,5 %
Od 1500 DEM 3,25% 4,0% 4,0%
Od 1500 EURO 3,25% 4,0% 4,0%

Snoras
Od lOOOLt I 
Od 200 USD 
Od 500 DEM

❖

7,67% 839%  9,12% 
4,75% 5,11 % 6,21 % 
4,19% 4,38% 5,11 %

Vilniaus bankas

Od 500 Lt 7,5 % 8,0% 9,0%
Od 500 USD 4 ^  % 5 ,0 % 5,5%
O l1000 DEM 2,85 % 2,9 % 3,00 %
Od 1000 EURO 2,3% 2,5 % 3,00%

Kredyt Bank PBI SA.
Od 1000 U  8 ,10% 8,60% 9,10%
“ WwalentwUSD 5,20% 5,70% 6 ,0 0 %
Ekwiwalent w DEM 3,50% 3,60% 4,00%

I  A.B

W  p ierw sze j k o le jce  n a  u zy sk a n ie  p om ocy  p ań stw ow ej w  o trzy m a n iu  m ieszk an ia  je s t  w p isa n y ch  15225 rodzin

Co wcześniej: mieszkanie czy... trumna?
W edług danych D epartam en tu  Staty­

styki, na  początku br. na  sporządzonych 
p rzez  sam orządy m iejskie (rejonowe) li­
stach osób, ubiegających się o pom oc pań­
stw a w  otrzym aniu m ieszkania, figurowa­
ło 105 tys. rodzin  i osób sam otnych. Z  
p ow odu tego , że  rzą d  m a ograniczone 
m ożliwości w rozstrzyganiu  tego proble­
m u liczba rodzin, oczekujących n a  miesz­
k anie  tylko w  ciągu ostatniego roku  wzro­
s ła  o 0,7 proc. W  ubiegłym  roku z takiej 
pom ocy skorzystało zaledwie 2 2 2 2  osób. 
P rzy  tak im  tem pie o trzym anie własnego 
m ieszkan ia  m ożliwe je s t dopiero  po 50 
latach . Jeśli się, oczywiście, doczeka.

Trzy kolejki 
Zgodnie z  U stawą o zaopatrzeniu miesz­

kańców w  powierzchnię m ieszkaniową sa­
m orządy m iejskie i rejonowe rokrocznie 
sporządzają bądź korygują trzy kolejki na 
uzyskanie pom ocy państw a w  otrzym aniu 
mieszkania. Do p ierw szej kolejk i wpisy­
wani są  wszyscy obywatele, którym  przy­
sługuje praw o do pom ocy państw a i którzy 
chcą otrzymać powierzchnię mieszkaniową, 
z  wyjątkiem  osób, które m ogą być zakwa­
lifikow ane do kolejki drugiej i trzeciej. Do 
d ru g ie j k o lejk i należą rodziny potrzebu­
jące  socjalnego wsparcia. U stawa przewi­
duje tę  pom oc dla sierot oraz dzieci pozba­
w ionych rodzicielskiej opieki, rodzin, w 
których są  inwalidzi I lub II grupy bądź 
dziecko inwalida w  wieku do lat 16. W  tych 
kolejkach oczekują też rodziny, w  których * 
oboje m ałżonkowie są  w  wiekii emerytal­
nym , rodziny w ychow ujące czWoro i wię­
cej nieletnich dzieci i in. Ostatnio rząd na 
budow ę bądź nabycie w  inny sposób miesz­
kania d la  takich rodzin samorządom  m iej­
skim  i rejonowym  na okres hit 1999-2000 
wyasygnow ał 35 m in litów, czego wystar­
czy zaledwie dla 757 rodzin] potrzebują­
cych społecznego wsparcia. Tymczasem na 
początku br. na  takie w sparcie oczekiwało 
11340 rodzin, należących do tej grupy. W  
trzec ie j ko lejce  są  m łode rodziny, w  któ-

Czerwcowy obrót NGPW

rych każdy z  m ałżonków nie przekroczył 
w ieku 35 lat, bądź rodziny niepełne, w  któ­
rych samotny ojciec lub matka wychowują 
jedno lub więcej niepełnoletnich dzieci i nie 
przekroczyli wieku 35 lat. N a początku tego 
roku do trzeciej kolejki wpisanych było 
15225 rodzin. N ajdłuższa je s t pierw sza 
kolejka - 78435 rodzin.

Nadziela na ulgowy kredyt
Posiadane dane wskazują, że na  począt­

ku tego roku do pierwszej kolejki wpisano 
74,7 proc., do drugiej -1 0 ,8 , a  do trzeciej - 
14,5 proc. wszystkich rodzin, ubiegających 
s ię o  pom oc państwa w  otrzym aniu miesz­
kania. 90 proc. osób z  pierwszej kolejki 
chciałoby otrzymać kredyt ulgowy. Nato­
m iast 59 proc. osób z  drugiej kolejki chęt­
n ie wynajęłoby powierzchnię mieszkanio­
w ą  od samorządu. Ponieważ nierzadko ro­
dziny z  tej kolejki nie m ogą uiścić nawet 
wstępnej wpłaty w  wysokości 1 0  proc. war­
tości nabywanej powierzchni mieszkanio­
wej, zmuszone są  zadowolić się m ożliwo­
ś c ią  w ynajęcia m ieszkania od samorządu 
m iejskiego (rejonowego). Niestety, jes t to 
m ożliwość raczej teoretyczna. Chodzi o  to, 
że  do sam orządów  należy  zaledw ie 2,4 
proc. całego funduszu mieszkaniowego kra­
ju , który rokrocznie wzbogaca się zaledwie 
o 300-350 mieszkań. Tymczasem zapotrze­
bowanie na takie m ieszkania je s t 6-7 razy 
większe.

Przeciętnie co siódma rodzina chciała­
b y  wynająć m ieszkanie od samorządu, na­
tom iast otrzymać kredyt ulgowy pragnęło­
b y  8 6  proc. rodzin, którym jJrzysługuje po­
m oc państw a.

Wierzyć i czekać?
Według danych Departamentu Statysty­

ki, w  ubiegłym  roku ż  pom ocy państw a w 
otrzym aniu m ieszkania skorzystało zaled­
wie 2 , ł  proc. rodzin, figurujących na listach 
samorządów m iejskich i rejonowych. Spo­
śród 2 2 2 2  rodzin, które skorzystały z  po­
mocy, 1249 rodzin (56,2 proc.) otrzymało

“Vilniaus bankas” 
- liderem

W  czerw cu n a  ry n k u  cen tra ln y m  N a­
ro d o w ej G ie łd y  P a p ie ró w  W arto śc io ­
w ych (N G PW ) najw iększy był o b ró t ak- 
c j i ^ f l j n a n r b a n k a s ”..^

N a  rynku centralnym  sprzedano 
tys. akcji tego banku za 1*52 min litów.

N a drugim miejscu uplasowała się ML ie-. 
tuvos eńergija”, która w  maju przodowała. 
W  czerwcu obrót jej akcji na rynku cen­
tralnym  Wynosił 1 ,2 1  m in litów.

N ajw iększe bezpośrednie transakcje 
zarejestrow ano n a  akc je-ł-Svy tu rysu” - 
sprzedano 64,4 tys. akcji na sum ę 6,83 min

litów. 77 proc. tego obrotu przypadło na 
zrealizow anie oficjalnej oferty duńskiej 
spółki “Carlsberg” .

Ogólny-obrót w  czerwcu sięgał 147,1
• .m in litó.wi w  porównaniu z  m ajem  wzrósł 

o blisko 14 proc.
Ogólny obrót akcji na giełdzie w  czerw­

cu był najm niejszy w  tym roku - 36,0 min
litów.

Indeks Litin w ciągu m iesiąca spadł o 
0,05 proc. do 511,05 pkt, natomiast Litin- 
A  o  1,06 proc. do 1032,28 Lt. Litm -10 
wzrósł o 0,43 proc.' do 988,56 pkt.

N a z w a O b r ó t  
w  j e d n .

O b r ó t  
w  ty s .  L t

—l.y iln ia u s  bankas 56169 1519,2

3 2.Lietuvos energija % 241746 1208,7

3.Rokiśkio suris 40213 794,0

4.Hermio bankas 6182 '- t 530,7

5.Snaige 14451 465,3
ć.B irźn akcine pieno bendrove 170911 ■ 328,1

7.Ukio bankas 56064 197,4

- 8 .Lifosos 6579 - 105,8

-  9.Kalnapilis 18123 89,6

10.LietuvosjiIru laivminkyste 42441 78,3

kredyty ulgowe na budow ę bądź kupno 
dom u lub m ieszkania, natomiast pozosta­
łym  973 rodzinom  udzielono pomocy w 
w ynajęciu  należącej do sam orządu po­
wierzchni m ieszkaniowej.

P o uwzględnieniu skali pom ocy oraz 
m ożliw ości finansow ych rodzin śmiało 
m ożna stw ierdzić, że niektóre rodziny przy 
obecnym trybie pom ocy m ogą ju ż  nie do­
czekać mieszkania. Chodzi o to, że dziś, 
zaledwie 4-5 proc. wspieranych rodzin jest 
w  stanie skorzystać z kredytu ulgowego. 
Dlatego też spośród 860 rodzin, które w 
ubiegłym  roku otrzymały pomoc państwa, 
aż 593 rodziny (69 proc. rodzin z drugiej 
kolejki) skorzystało z  możliwości wynaję­
cia powierzchni mieszkaniowej od samo­
rządu.

A  propos, najczęściej z  prawa otrzyma­
nia  kredytów ulgowych korzystają m łode 
rodziny. Spośród 816 takich rodzin 706 
otrzymało kredyty ulgowe i tylko .13,5 proc. 
wynajęło samorządowe mieszkania. Rodzi­
ny  z  pierwszej kolejki, k tóre skorzystały z  
pom ocy państwa, podzieliły się niemal rów­
no: 276 rodzin otrzymało kredyty ulgowe, 
a 270 w ynajęło m ieszkania od samorządu. 
Przeciętna sum a kredytu ulgowego dla ro­
dziny w  roku 1998 w ynosiła 32,6 tys. L£ 

A ntanas Petrauskas 
doktor nauk społecznych

Tania woda mineralna z importu 
może skorygować stosunki rynkowe
“ Darida”  contra “ Wytautas”

Tania w oda m ineralna , im portow ana 
z P olsk i i B iało rusi, m oże skorygow ać 
u k ład y  n a  ry n k u  w ody m ineralne j na  
L itw ie o raz  osłabić pozycje m iejscowych 
producentów .

Oferowana ostatnio przez sklepy kraju 
polska i białoruska woda mineralna stała się 
bardzo popularna, ponieważ 1,5-litrowa jej 
butelka kosztuje około 90 centów, gdy tym­
czasem cena litewskiej sięga 2  litów.

Rzeczniczka prasowa spółki “Minera- 
liniai vandenys” twierdzi, że według danych 
kompanii, obecnie w naszym kraju rynki
importowanej ! miejscowej wódy mineral­
nej stanowią mniej więcej po 50 proc. Nie­
mniej w związku z  wątpliwościami co do 
jakości taniej wody mineralnej, której cena 
nie sięga 1 lita, układy na tym  rynku mogą 
się  zmieniać.

Jak twierdzi rzeczniczka prasowa “Mi- 
neralinjai vandenys” istnieją wątpliwości,

: czy ta  woda odpowiada stawianym obec­
nie wymaganiom. Niezrozumiała jest też jej 
cena, gdyż tyle może kosztować sama na­
lepka z korkiem. .

Państwowa Inspekcja Jakości poinfof- 
m owała, że jeszcze-na początku br. Cen­
trum Zdrowia Społecznego zezwoliło sprze­
daż taniej wody mineralnej “Darida”, po­
nieważ jej importerzy posiadali wszystkie 
potrzebne dokumenty: certyfikaty, zaświad­
czenia higieny. Kierowniczka wydziału ar­
tykułów spożywczych i roślinnych Państwo­
wej Inspekcji Jakości Danutę Vaiśviliene 
powiedziała, że "Darida” w obwodzie kali­
ningradzkim kosztuje około 60 centów. -

Obecnie “Daridę” badają specjaliści 
Państwowej Inspekcji Jakości. (ELTA)



KULTURA
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Rzecz o Juliuszu Osterwie i o księciu, który 
oddał głowę Witoldowi Wielkiemu...

Juliusz Osterwa ( właść. Julian 
Andrzej Maluszek) urodził się w 
1885 roku w Krakowie. Był synem
Franciszka Maluszka, woźnego w 
magistracie krakowskim  i K ata­
rzyny z Wiśniowskich, akuszerki. 
(Według niejasnych pogłosek Ju ­
liusz Osterwa miał być synem księ- 
cia).Był mężem aktork i W andy 
Osterwiny z Malinowskich (uro­
dzonej m in. w Wilnie), po jej śmier­
ci ożenił się powtórnie z dzienni­
k ark ą  M atyldą Sapieżanką. Z  
pierwszego m ałżeństwa miał cór­
kę Elżbietę (nieżyjącą ju ż  aktorkę 
polską, w  latach ostatnich grała na
scenie Tfeatru Adekwatnego w War­
szawie pod k ierunkiem  Henryka 
B oukołow skiego), z d ru g ieg o  
związku małżeńskiego - córkę M a­
rię, obecnie realizatorkę interesu­
jących reportaży filmowych, pra- 
cowniczkę krakowskiej TV.

.. .Wzrastałw biedzie. Wcześnie 
osierocony, tułał się po krewnych. 
We wrześniu 1904 roku, wiedziony 
chęcią dorywczego zarobku, znalazł 
się w Teatrze Ludowym w  Krako­
wie. Odtądjego przygoda z  Teatrem 
będzie trwała aż do ostatnich chwil 
żyda(zmarł w roku 1947).

Rok 1999 -  80-lecle 
I -w arszaw skiej -  
RED U TY Osterw y

Siedzibę dla swojego niezwy­
kłego, “k lasztornego” zespołu  
otrzymał w  Salach Redutowych 
Teatru W ielkiego w  Warszawie. 
Jesienią 1919 roku praprem ierą 
“Ponad  śn ieg” za inaugurow ał 
pierwsze w  Polsce laboratorium  
teatralne zwane REDUTĄ. Pro­
wadził je  przy pomocy Mieczysła­
wa Limanowskiego. O sterwa był 
tu aktorem, reżyserem i kierowni­
kiem artysty cznym.REDUTA wy­
stawiała wyłącznie sztuki polskie.

W 1923 roku na 2 lata Juliusz 
Osterwa objął kierownictwo arty­
styczne Teatru Rozmaitości. W  kie­
rowaniu REDUTY wyręczał się wte­
dy Mieczysławem Limanowskim i 
Leonem Schillerem.

W  maju 1924r. na jego wniosek 
Teatr Rozmaitości przybrał nowąna- 

f  zwę - Teatr Narodowy. Zainauguro­
wał go “Mazepą” Słowackiego. W 
tym samym sezonie (luty 1925) wy­
reżyserował “Uciekła mi przepiórecz­
ka” Stefana Żeromskiego, sam wy­
stępując w roli Przełęckiego. Właśnie 
od “Przepióreczki” rozpocznie się 
jego wędrówka do Wilna, gdzie w

latach wczesnej młodości występo­
wał gościnnie. Zrażony trudnościa­
mi ze strony warszawskich władz 
miejskich, w maju 1925 roku podał 
się do dymisji. Epizod ten wymow­
nie opisze Józef Szczublewski:

Wraz z  tąsztukąOsterwa osiąga 
wierzchołek swej kariery aktorskiej, 
reżyserskiej i dyrektorskiej. Z tej wy- . 
sokości rzuci magistratowi warszaw­
skiemu desperackie ultimatum: albo 
będę samodzielnym kierownikiem 
samodzielnego Teatru Narodowe­
go, albo podaję się do dymisji jako 
dyrektor, reżyser i aktor, albo Teatr 
rzeczywiście Narodowy, albo hasaj­
cie sobie w  nim sami, ale pod wa­
runkiem, że nazwę zmienicie na Te­
atr Magistracki.

M agistralnie chce stracić cen? 
nego po tró jn ie  artysty, n ie  ma 
atrakcyjniejszych od  niego kandy­
datów, targi toczą się przez dwa  
miesiące, obie strony sldonnesądo  
ustępstw, Osterwa zwleką z  wnio­
skiem o dymisję, magistrat odwle- 
karóutonomię Teatru Narodowego, 
kasowe powodzenie “Przepiórecz­
k i” wzmacnia pozycję Osterwy, i 
w tedy m iędzy p ięćdziesią tym  a 
sześćdziesiątym przedstawieniem  
“Przepióreczki"  Osterwa niespo­
dzianie odchodzi z  Narodowego. 
Porzuca Warszawę, zespół mistrzów, 
sw ój piękny gabinet dyrektorski, 
sutą gażę i inne rozkosze władcy 
r ep rezen ta cy jn e j s c en y  p o l ­
skiej

Prawie każdy jego krok w pierw­
szej połowie maja 1925r. znacząpra- 
sowe depesze: “Wilno chce porwać 
Osterwę”, “ ...pod patronatem czyn­
ników rządowych odbyła się w  Wil­
nie konferencja sfer artystycznych i 
społecznych w  spraw ie oddania 
prowadzenia teatrów wileńskich 
Osterwie” "Magistrat warszaw­
ski nie otrzymał dotychczas urzędo­
wego zawiadomienia o rezygnacji 
Osterwy” . ‘Teatry warszawskie bez 
steru” . “Dyrektor Juliusz Osterwa 
ustępuje z  powodu macoszego trak­
towania sztuki przez ojców miasta”. 
Ostatnią opatrzono fotografią trzy- 
dziestodziewięcioletniego sprawcy 
przesilenia, uroczego chłopca (za­
wsze wyglądał bardzo młodo) z  krzy­
żem “Polonia Restituta” w  klapie 
modnej marynarki.

Pożegnanie z Warszawą 
na rzecz Wilna 

7 czerwca 1925 r. w  obecności 
Marii Curie-Skłodowskiej poświęco-

I no w Warszawie kamień węgielny 
pod budowę Instytutu Radowego. 
Następnego dnia Teatr Narodowy 
uczci Skłodowskądedykowanymjej 
specjalnym wznowieniem “Przepió­
reczki”. Wchodzącą do teatru uczo^- 
n ą  powita kierownictwo z  Osterwą 
na czele. I tego wieczoru w finale 
“Przepióreczki” tak jak Przełęcki że­
gnał Poręby i wiejską izbę szkolną, 
tak pan Osterwa, “dyrektor innego 
zamiaru i przybysz innego wymia­
ru, żegna Warszawę, tę  scenę, sam 
żegnany tylko przez przypadające­
go mu nagle do nóg Smugonia. Ze 
uroczyście zebranym na widowni 
swoim wrogom, entuzjastom, recen­
zentom i radnym dobitnie przyrze­
ka: “Pójdę teraz stąd i oko wasze 
ju ż  mnie nie zobaczy. Pójdę w swo­
ją  stronę”. Ż e  to o narodowej sce­
nie wyrywa z  gardła słowa z  żalu 
ochrypłe: “Uciekła mi przepiórecz­
ka” . . .Że idącego po płaszcz wiszą­
cy w  końcu sceny m ożna by za­
trzymać jednym  słowem: zostań! 
Ń ie, wojno w kłada na ram iona 
płaszcz, ciężki jak  sześć warszaw­
skich lat, i nieruchomieje w  kącie, 
plecami do widpwni; chóralny o 
przepióreczce śpiew dzieci za sce­
ną  urywa się, wszystko w teatrze 
nieruchomieję w  ciszy, i  wystarczy 
teraz jedno palców poruszenie, by 
chwilę aktorską potoczyć w  pamięć 
paru pokoleń” (Józef Szczublewski).

11 czerwca 1925 roku do Wilna 
dotrze komunikat o  ostatecznej de­
cyzji Juliusza Osterwy w  sprawie 
objęcia Teatru na Pohulance.

W Wilnie
Wkrótce Juliusz Osterwa doko­

na translokacji REDUTY i Instytutu 
do Wilna. Zorganizował tu duży ze­
spół, który stałą scenę miał n ^  Po­
hulance. Wileńska REDUTA w ak­
cjach objazdowych obsługiwała całą 
Polskę.

Po remoncie sceny i widowni je ­
sienią 1925 roku (od tamtego czasu 
teatr ten po dziś dzień nie był w  re­
moncie), Juliusz Osterwa otworzył 
swój teatr w Wilnie “Wyzwoleniem”, 
sam reżyserując i grając Konrada.

Teatr na Pohulance dawał wte­
dy niesłychaną w dziejach teatru 
częstodiwość premier i objazdów. W 
ciągu 1926 r. zespół opracował 24 
premiery, dotarł do 50 miast w  Pol­
sce, w  tym - do 11  miast z  plenero­
wym widowiskiem “Księcia Niezłom­
nego”. W 1927 roku to samo wido­
wisko ujrzało 60 m iast W 1928 r. na

Stefan Żerom ski i  Juliusz Osterwa (1924 r.)

scenach 50 miast REDUTA wysta­
wiła “Sułkowskiego”.

Już po 900 dniach pracy REDU­
TY wileńskiej nie mająca preceden- 

. su akcja pod kierunkiem Juliusza 
Osterwy dała w  wyniku 1500przed­
stawień w  173 miastach.

Latem  1929 roku oddał Teatr na 
Pohulance Aleksandrowi Zelwero­
wiczowi. W  styczniu 1930r. ponow­
nie zamieszkał w  Warszawie.

Film p l “Osterwa” - 
z pejzażem wileńskim

Córka i wnuczka Juliusza Oster­
w y kręcą obecnie film  o ich ojcu i 
dziadku. M ówi M aria Osterw a- 
Czekaj:

Urodziłamsięw 1942 roku. Ojca, 
oczywiście, pamiętam, ale za mała 
byłam wtedy, żeby się interesować 
poważnymi sprawami dorosłych, 
pracą ojca na polu  społeczno-te- 
atralnym. Więc obecnie, kiedy mam 
okazję zrobienia razem z  córką Ma­
tyldą filmu o nim, pomyślałam to w 
ten sposób, że będziemy szukały 
jego  śladów. A są  one w  licznych 
miastach: Kraków, Warszawa, Wil­
no, Lwów, Kijów, Krzemieniec, Ja­
nowa Dolina na Wołyniu. Grod­
n o ... W  Wilnie sfilmowałam natu­
ralnie Teatr na Pohulance, dom, w 
którym mieszkał - przy ulicy Uni­
wersyteckiej 1, ulice, którymi cho­
dził, parki, brzegi Wilii, Wilenki, ko­
ścioły... W  Wilnie odsłonięto te­
raz tablicę pamiątkową ku czci Fer­
dynanda Ruszczy ca. Ojciec -  znał 
się z  Ruszczycem...

Nie chciałam robić biografii ojca, 
bo tego ju ż  nie da się odtworzyć. 
Film będzie się nazywał “Osterwa”. 
Jego osią jest nasza wspinaczka na

Górę Osterwa w  Tatrach Słowackich. 
Ta góra będzie niejako symbolizo­
wała życie Juliusza Osterwy, pełne 
wielkich trudów, ód nazwy tej góry 
przyjął on pseudonim. Dokładniej - 
będzie to film o  tym, jak  wnuczka 
szuka śladów swego dziadka. Będą 
w  tym filmie wypowiedzi ludzi, któ­
rzy jeszcze tamte czasy pamiętają i 
dla których nazwisko Osterwy nie 
jest obce. Film  nakręcamy dla war­
szawskiej TV, ukaże sięjesieniąbie- 
żącego roku. Operatorem filmu jest 
mój kolega z krakowskiej TV Leszek 
StafińskL

Pradziad Marli Osterwy - lako 
Witold Wielki na obrazie Jana 

Matejki

W  Wilnie M arię Osterwę-Cze- 
kaj i jej córkę Matyldę spotkała jesz­
cze jedna niespodzianka w  postaci 
eksponow anego tu  obrazu Jana 
Matejki “Bitwa pod Grunwaldem”. 
Jej pradziad, książę Adam Sapieha 
pozował M atejce do tego obrazu, 
na  k tórym  został utrwalony jako- 
. . .książę litewski Witold Wielki. 
Podobno, według przekazu rodzin­
nego, miał p iękną głowę, k tórą to 
M istrz Jan wypatrzył dla swojego 
W itolda Wielkiego.' Adam  Sapieha 
mieszkał blisko Przemyśla, w  Kra­
siczynie, m ieszkał też  w e Lwowie. 
Był ojcem biskupa kardynała Ada­
m a Stefana Sapiehy.

Nie bez wzruszenia obie panie 
zwiedziły teraz w  Wilnie kościół pw. 
św. Michała, w  którym spoczywają 
zasłużeni dla Ojczyzny Obojga Na­
rodów Sapiehowie.

Ałwida Antonina Bajor 
F o t au torka

Maria Osterwa-Czekaj:aWielką niespodzianką b yh  to ‘spo­
tkanie" z  moim pradziadkiem na obrazie Jana Matejki. Miło mi, 
że mój antenat-Adam Sapieha, książę z  Krasiczyna, “ofiaro­
wał" swoją głowę Witoldowi Wielkiemu"

Operator filmowy Leszek Stafińskl (od którego w filmie 
wszystko i  wszyscy najbardziej zależą)

Matylda Czekaj: "Cieszę się, że w Wilnie udało nam się 
znaleźć fantastyczne sekwencje do filmu o moim dziadku Juliu­
szu Osterwie”
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AKTUALNOŚCI
Spńiki ro ln e  n a jczęśc ie j  p r a c u ją  n ieren to w n ie , w ięc  d la  p ok rycia  s tra t sp rzed a ją  m ajątek

Worek plew na udział
Maria Żur, szczupła 76-Iet- 

nla kobieta , p atrzy ła  na nas 
oczami pełnymi bólu, gdy przy­
jechaliśmy do wsi Jurgielańce, 
w której m ieszka na skraju re­
jonu za Dziewieniszkam i. Jak  
ma się nie m artwić, gdy pozo­
stała sama ze swoim i nieszczę­
ściami. Syn był oficerem  arm ii 
radzieckiej, trafił do Czem obyla, 
i zmarł w  wieku 45 lat. Ubiegłej 
jesieni zmarł m ąż M ichał, który 
poprzednio pracow ał w  kołchozie 
i został tam  inwalidą. M aria 12 lat 
była d o ja rk ą , j e s t  ca łk o w ic ie  
sama. Z  m ężem m ieli gospodar­
stwo, teraz zostały klacz, krowa, 
świnka. Kilka dni wcześniej M a­
ria przyjechała z  tej dalekiej w io­
ski do k ierow nika rejonow ego  
wydziału rolnego ze skargą na kie­
rownictwo spółki rolnej “Jurgie- 
lonys” . Potem  się  przyznała, że 
jechała nie tyle szukać prawdy, ile 
uspokoić nerwy, bardzo skołata­
ne w w yniku  ż y c io w y ch  n ie ­
szczęść. W  biurze spółki powia­
domiono też, że  część M ichała w 
spółce rolnej zm niejszyła s ię  pra­
wie o tysiąc udziałów. W ięc poje­
chała do rejonu. W  w ydziale rol­
nym wrażliwi ludzie nie pożało­
wali benzyny i p rzy jech a li do  
Marii i do spółki rolnej. Specjali­
sta wydziału F eliks Iw anow ski 
wytłumaczył kobiecie, co trzeba 
robić w tej sytuacji, żeby otrzy- ' 
mać pozostały udział.

Kupiliby swoi, ale drogo
Sytuacja, w  której znalazła się 

Maria Żur, je s t typow ą dla  wsi 
Jurgielańce. Duża, niegdyś gwar­
na wieś, teraz jes t pusta i cicha. 
“W tym domu jedna staruszka, w  
tym - staruszek, ten -  pusty” - ob­
jaśnia przewodniczący spółki rol­
nej Jan Barsul, gdy jedziem y uli­
cą. Spółka obejmuje 15 wsi, teraz 
pracuje tylko 15 osób, ogółem  
udziałowców je s t 150. O czyw i­
ście, w zasadzie sąto  osoby w  star­
szym wieku. Długo nie m ogli się 
zdecydować na rozwiązanie spół­
ki, naiwnie wierząc, że  ona, jak  
niegdyś kołchoz, pomoże uprawić

działki. Specjaliści z  rejonu uprze­
dzali, ale bez skutku. I dopiero w  
m arcu kierownik wydziału rolne­
go S tanisław Lebiedź potrafił ich 
przekonać: “Będziecie czekać, w 
końcu otrzym acie na udział wo­
rek plew”  - powiedział i to poskut­
kow ało . Teraz sp ó łk a  czw arty  
m iesiąc je s t w  stadium  likwidacji, 
ale końca nawet nie widać. Udzia­
łow cy chcą  otrzym ać pieniądze 
gotówką, ale w  kasie spółki ich nie 
m a i nie przew iduje się. Jest by­
dło, trochę ziarna, sprzęt, budyn­
ki. “N ikt tego na udziały nie chce 
brać”  - m ówi przewodniczący Jan 
Barsul. Innego zdania są  młodsi 
udziałowcy. ‘T rzeba obniżyć ceny 
i wszystko w ykupią swoi”  - m ó­
wią. N a przykład, kombajn “Don” 
kupią za  25 tys. Lt, a le żąda s ię  za 
niego 40 tys. Lt. To samo dotyczy 
traktorów: oddać je  za  5 tys., wte­
d y  w y k u p ią  m ie jsco w i. Jeżeli 
sprzeda s ię  1 0  traktorów  i kom ­
bajn “Don” , to  spółka spłaci dług 
w  banku - 74 tys. Lt. Bydło m oż­
na oddać na udziały, jeżeli n ie  żą­
dać za  kilogram  10 Lt, podczas 
g dy  n a  ry n k u  k ilog ram  żyw ca 
kosztuje teraz 4 .L t. “M iejscowi 
obserw atorzy” przyczynę droży­
zny w idzą  w  tym , że kom uś ko­
rzystnie je s t opóźniać proces li­
kw idacji. “7-osobow a kom isja li­
kwidacyjna stara się n ie skrzyw­
dzić siebie”  - mówią. Rzeczywi­
ście, składa s ię ona z  elity spółki, 
każdy zatrzym ał u  siebie n a  po­
dwórzu sprzęt. Powiedzmy, inży­
n ier - kom bajn i kosiarkę, księ­
gow y - traktor, sam ochód z  przy­
czepą, m agazynier przywłaszczył 
m łyn,itd .

Majątek tworzyli wszyscy, 
sprzedaje - komisja

“Chodzi o to  - podkreśla k ie­
row nik w ydziału rolnego Stani­
sław  Lebiedź - że  o  podziale m a­
ją tk u  w  spółkach rolnych trudno 
pow iedzieć, czy  odbyw a s ię  on 
praw idłowo czy nie. To transak­
cja komercyjna. Dlatego niełatwo 
je s t orientować się  w  tej sytuacji. 
K ierow ać k sięg o w o ścią  spółki

rolnej nie może nikt obcy. Jeżeli 
ludzie m ają sumienie - robią do­
brze. Jeżeli chcą wyciągnąć z  tego 
korzyść, w ięc tak czynią. Obser­
wujem y te  procesy. N a przykład, 
dokumenty w  sprawie kierownika 
spółki rolnej “Barkuszki” przeka­
zano do sądu jeszcze wiosną. Ale 
częściej szanujemy zdanie ludzi, 
jeżeli udziałowcy wybrali komi­
s ję likwidacyjną - to ona powinna 
podzielić majątek. Przykład “Jur- 
gielonysu” je s t typowy.

Udziały topnieją na oczach
Najczęściej spółki pracują nie­

rentownie, i w ięc dla pokrycia 
strat - sprzedają m ajątek. Udziały 
zm niejszają się o ilość sprzedane­
go m ienia. Zaś szeregowy udzia­
łowiec uważa, że jego , powiedz­
my, - 2  tysiące udziałów, powinny 
być jak  w  banku - gdy zechce, 
pójdzie i w eźm ie pieniądze. W 
rzeczywistości zaś jego  udział w 
nierentownej spółce topnieje na 
oczach. Człowiek nie chce tego 
zrozum ieć, jedzie  ze skargą. Tak 
było w  Rudni, Poszkach, Dziewie- 
n iszkach , K rakunach  i innych 
miejscowościach, gdzie udziałow­
cy zwlekali z  likw idacją swoich 
spółek. M usieliśmy ich namawiać, 
w idzieliśmy, że m ajątek topnieje. 
Nieco inna sytuacja zaistniała w 
spółkach “Janczuny”  “Wersoka” , 
to  rzadkie wypadki, gdy inicjaty­
w a likwidacji pochodzi od udzia­
łowców; Tam jeszcze było coś do 
podziału i spółki rozwiązano pra­
w ie bezboleśnie” .

Jak  p ow iedzia ł S. L ebiedź, 
w iele spółek latami znajduje się 
w  s tad ium  likw idac ji, chociaż 
ustawa przeznacza na to  6  m iesię­
cy. Po pierwsze, udziałowcy nie 
chcą brać dużych budynków, po 
drugie, długo sprawdzają zadłuże­
nie “Sodran, inspekcja podatkowa 
i bank  często opóźniają  s ię  ze 
sprawdzeniem. Po trzecie, służby 
ekologiczne żądają zlikwidowania 
m agazynów trujących środków 
chemicznych, zamknięcia studni 
artezyjskichitd .

P io tr  Ryngiewicz

Je s z c ze  jedna ksią że c zka  w ydana nad W ilią
To -  “ Kościół św.św. P io tra  i 

Pawła w W ilnie”  -  ko lejna edy­
cja W ydawnictwa Polskiego w 
Wilnie (z serii Biblioteki “M a­
gazynu W ileńskiego”) p ió ra  L i­
liany Narkow icz, z ao p atrzo n a  
w ym ow nym , b o  sw o js k im  
wstępnym słowem odautorskim : 

Niniejsza edycja nigdy by nie 
powstała, gdyby nie m oi dziadko- 
w*e\  hórym  zawdzięczam p ierw - 
s ze i wiele późniejszych spotkań z  

pieszczochem ” hetmana Paca. 
Moja babcia - Stanisława Czer­
niawska z  Pawłowiczów  - urodzi­
ła się na pobliskiej z  Antokolem  
Łosiówce. Te dwie dzielnice (nie- 
gdyś letniska) dzieliły jedyn ie  błę­
kit noo kie wody Wilii. W  zim ie to 
była żadna przeszkoda dla dzieci, 
których na Antokolu wabiły pięk- 

°Zrody i .. ." s tra s z n y "  Pac. 
Hetmana odbierano tak dlatego, 
ze był postacią związaną z  liczny- 
mi wyprawami wojennymi, a  miej­
scowe podanie głosiło, że  w  skrzy­
ni (kasie wojskowej) za  karę prze­
r w a ł  żołnierzy. Ponoć tą 
skrzynią straszono też niegrzecz­
ne dzieci, a  n ikt nie chciał w  niej 
się znaleźć... N a Antokolu i w  jego

pobliżu  dobrze znano ks. kapela­
na P io tra  Śledziewskiego, który  
znany był ze  swego zauroczenia  
"misterium Sancti P e tri” (...)

K siążeczka liczy blisko 100 
strón druku, ma ładną szatę gra­
ficzną. Bogato ilustrowana (zdję­
cia czarno-białe i kolorowe autor­
stw a Bronisławy Kondratowicz).

Czytelnik m a znakom itą oka­
z ję  zapoznania się  z  mnóstwem 
informacji, ciekawych szczegółów 
dotyczących historii budowy ko­
ścioła, rodu jego fundatora, z  bo­
gactwem wspaniałego barokowe­
go wnętrza (osobne rozdziały po­
święcono kaplicom), wreszcie - 
również z  dziejami dawnego (  w 
nawiązaniu do współczesności) 
Antokola i kultywowanych tu tra­
dycji.

Do edycji trafiły ponadto cie­
kaw e in fo rm acje  o zaby tkach  
świeckich -  pałacach Sapiehów i 
Słuszków.

Dla turystów, i nie tylko, bo dla 
wszystkich miłośników Wilna jest 
to lektura łatwa w odbiorze i nie­
wątpliwie wielce pasjonująca.

Obfity wykaz źródeł wskazu-

IJlU na NARKOWICZ

Kościół
św. św.

Piotra i P aw ii

Finał konkursu „Moja pociecha”-

je  na wyjątkową rzetelność autor­
ki w przygotowaniu omawianej 
edycji, której lekturę gorąco po­
lecam wszystkim zainteresowa­
nym dziejami naszego miasta.

K s ią że c z k ę  m o żn a  n ab y ć  
(po cenie wyjątkowo przystępnej) 
w polskich księgarniach wileń­
skich oraz w redakcji “Magazynu 
Wileńskiego” (Dom Prasy w Wil­
nie przy Al. Laisves 60).

A lwida A. B ajor

Takiej liczby uczestników 
jeszcze nie było

14 lipca o godz. 11.00 w  p rzedszkolu  n r  90 p rzy  ul. Ż em aitćs 3 
odbędzie się finał k o n k u rsu  „M oja  pociecha” . M usim y przyznać, 
że nasi Czytelnicy b ard zo  aktyw nie uczestniczyli w  konkursie. Zdję­
cia  nie ty lko  przysyłali, lecz często przynosili je  do redakcji rodzi­
ce, b abcie  i dziadkow ie.

Konkurs dobiegł końca. Dwa etapy zostały sfinalizowane. Pozostał 
trzeci etap i ogłoszenie wyników. N a trzecią część konkursu nadesłano 
około 200 fotografii dzieci. D rogą losowania wybraliśmy 50 zdjęć, które 
będą uczestnikami trzeciej tury. 1 0  zwycięzców otrzym a nagrody, po­
zostałym  przyznane zostaną prezenty pocieszenia.

Zapraszamy rodziców i dziadków ze swoimi pociechami.
Niżej zamieszczamy spis uczestników trzeciej tury i serdecznie za­

praszam y do udziału w  finale.
Zbigniew  M arkow icz

Daniel ̂ Widejko — Skojdziszki, Renata Sobol— Wilno,-Andriej Apu- 
iiow -  Wilno, Andrzej Borejkó -  w. Pietracie, pocz: Orzełówka, rej. 
wileński, Gabriela Tarandaite, Daniel Pieriematko—Landwarów,Irenka 
Stankiewicz— Krawczuriy,Monika Wickun—W ino, ŁauraZąjanczkow- 
skaite, E m e s ta -w  Łapią, pocz. Łapią, rej. kowieński, Kamila Radzie- 
wicz — Soleczniki, Edmuś Wieliczko — Wilno, Agnieszka Jeftuch, An­
drzej Leonowicz—wieś Miedniki, rej. wileński, Konrad Ł uksza- Wilno, 
Sylwia Urvikyte -  Podborze, r. solecznicki, Mateusz Mozyro -  N.Wilej- 
ka^JolaPaluszkiewięz—Wilno, Seweryn Wołkowicz -  Wilno, Jolanta i 
M ii^ław^& łaszew scy, Justyn Wążmewicz ~  W ino, Kamila Mpżejko— 
Wilno, Kubuś Gańcza -  Cieszyn (Polska), Daniel Ż u kow sk i- Wilno, 
P aw # i Romuald Siergiejewowie — Draskieniki, Beata Basłyk Wilno, 
Edwin Grabowski-W ilno, Sasza i Wiktor -K łajpeda,M ateusz-W ilno, 
Cezary Kondracki -  P o lsk i M arta i Wiliam Wiazininowie -  Wilno, Ilo­
na -  W ino, Jakub -  Wilno, Elwira Borkowska -  Podbrodzie, A p tk a  
Bóbrówna -  N. Wilejka, iwona Uczkuronis -  Ejszyszki,Jarosław Matuj- 
za — w. Koleśniki, rej. solecznicki, Erwin Miłosz — W ino, Andrzejek 
Gierasimowicz -  rej; trocki, Agata Gierasimowicz -  Landwarów, Kata­
rzyna Jatkowska -  Wilno, Donata Proszyn, Greta Bartoszewicz -  Nie- 
menczyn, Joasia i Andrzejek Bożerodzcy, Agmesżka Charewicz — Wil­
no, Ewelina Dąbrowska -  Wilno, Artur Kołoszewski T w. Gulbinai,rej. 
wileński, Ilona Vaidókaite, Katórzyna-Elmira Gasanowa -  Salininkai, 
Ernest Kułda -  Święćiany, Karina Konónowicz. . •

k u r ie r
W ILEŃSKI

już dociera do Połągi, Nidy, Śventoji, 
Birsztan, Druskienik, 

więc szukaj “Kuriera Wileńskiego” 
w kioskach “Lietuvos spauda”!

Twój Wiemy Przyjaciel 
jest zawsze z  Tobą!
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Akt oskarżenia
W czoraj do elbląskiego sądu 

trafił ak t oskarżenia przeciwko 
Andrzejowi Lepperowi, k tóry  w 
trakcie zimowych blokad nazwał 
Rząd RP „rządem zdrady narodo­
wej, rządem dyletantów, zdrajców 
Polski”.

Z a ,.znieważenie organu kon­
stytucyjnego” Lepperowi grozi 
nawet do dwóch lat pozbawienia 
wolności.

Centrum Fulbrighta
W Krakowie otwarto w po­

niedziałek pierwszy na świecie  
Regionalny Oddział M iędzyna­
rodowego Centrum Fulbrighta 
zorganizowany przy Uniwersy­
tecie Jagiellońskim .

„Nazwa Fulbright w iele zna­
czy w św iecie. Chcem y, p o słu ­
gując s ię  tym  hasłem , u rucha­
miać program y badaw cze”  - za­
pow iada p ro f. Zbigniew  M ach, 
p rzew odn iczący  1 0 -osobow ej 
Rady k rakow skiego C entrum . 
„Nie będziem y ani b iurem  pod­
róży, ani instytucją zajm ującą się 
organizacją  stypendiów  zagra­
nicznych” . Zadaniem  krakow ­
skiego centrum będzie m.in. pro­
w adzenie kursów dla studentów  
oraz szkół letnich i koordynowa­
nie projektów  badaw czych do­
tyczących m.in. europejskiej po­
lityki obronnej^ tożsam ości eu­
ropejskiej, relacji „re ligi a  a  poli­
tyka”, Holocaustu i dziedzictw a 
kulturowego.

Sondaż
Polacy, C zesii W ęgrzy pozy­

tywnie oceniają poziom kształce­
nia w swoich k rajach  w  szkołach 
publicznych. Uzyskują one znacz­
nie więcej ocen pozytywnych niż 
negatywnych - wynika z  czerwco­
wego sondażu C entrum  Badania 
Opinii Społecznej.

W edług GBOS, stosunkowo 
najmniej korzystnie oceniają go 
W ęgrzy - zarówno na szczeblu 
podstawowym  (61 proc. opinii 
pozytywnych), średnim (53 proc.), 
jak  i wyższym (42 proc.).

Marsz milczenia
Ok. 500 osób wzięło udział 

w m arszu milczenia, k tóry  prze­
szedł w  niedzielę ulicam i Tarno­
brzega (Podkarpackie) w  p ro te­
ście przeciwko śmiertelnem u po­
biciu 19-letniego G rzegorza B.

Marsz, który rozpoczął się o 
godzinie 11  koło domu Grzegorza, 
zorganizowali koledzy ofiary. W 
milczącym pochodzie ulicami mia­
sta szło około 300 młodych ludzi 
Dołączyło do nich 200 innych, któ­
rzy wyszli z  zakończonego nabo­
żeństwa.

Festiwal
Około 1200 osób z 36 polonij­

nych zespołów folklorystycznych 
z 12 k rajów  weźmie udział w  XI 
Światowym Festiwalu Polonij­
nych Zespołów Folklorystycz­
nych, który odbędzie się w lipcu w 
Rzeszowie.

Koszt Festiwalu, który roz­
pocznie się 17 lipca korowodem 
zespołów ulicami miasta i potrwa 
do 25 lipca, wyniesie około 1 mi­
liona 700 tys. zł.

Trzęsienie ziemi w Ameryce Środkowej
Co najm niej jedna osoba zgi­

nęła, a ponad 40 odniosło poważ­
ne obrażenia  w w yniku trzęsie­
n ia ziem i, jak ie  m iało m iejsce w 
niedzielę w pięciu k rajach  ś rod­
kowoam erykańskich - Salwado­
rze, H ondurasie, Gwatem ali, Ni­
k arag u i i Belize.

W strząsy m iały siłę"6 , 6  stop­
ni w  otwartej skali Richtera i były 
wyczuw alne na obszarze od Za­
toki M eksykańskiej po wybrze­
że pięciu państw  środkow oam e­
rykańskich. Epicentrum  katakli­
zm u znajdow ało s ię  na wodach 
Hondurasu w pobliżu  granicy z 
Gwatemalą.

W strząsy spowodowały duże 
szkody m aterialne w  p ięciu kra­
jach  Am eryki Środkowej - tylko 
w  H ondurasie zniszczonych zo­
stało kilkadziesiąt dom ów i kilka 
mostów. W  wielu m iastach regio­
nu po pierwszej fali w strząsów  
wybuchła panika - ludzie uciekali 
z  domów, chroniąc się  na ulicach 
i w  parkach.

W  obaw ie przed  w tórnym i 
wstrząsami w  Gwatemali wprowa­
dzono 72-godzinny stan w yjąt­
kowy.

ŚWIAT
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Tragiczne skutki

Trzęsienia ziemi spowodowały duże szkody materialne w krajach Ameryki Środkowej FoL EPA-ELTA

Kilkanaście osób ofiarami porażenia słonecznego w 
Rumunii ............ .......

Zabójcze upały
K ilk an aśc ie  osób  z m a rło  o d  czw a rtk u  w R u m u n ii z  pow odu  

panujących tam  upałów  - podały służby medyczne.
W  okręgu  B otoszany na pó łnocy  R um unii zm arł w  sobo tę  na 

skutek  porażen ia  słonecznego 1 2 -le tn i ch łopak, k tóry  p rzez  trzy  
dni z  rzędu  tow arzyszył rodzicom  pracującym  w  polu  p rzy  tem pe­
raturze 37 stopni C elsjusza. W tym  sam ym  okręgu zna lez iono  na 
polu  m artw ego 62-le tn iego  ro ln ika, k tóry rów nież doznał p o raże­
nia słonecznego. Dw ie inne osoby zm arły w  kończący  s ię  weekend 
podczas p rac  polow ych w  okręgu  B uzau w e w schodniej Rum unii. 
Z  pow odu nadm iernego p rzegrzan ia  organizm u zm arły  dw ie oso­
by, w  tym  26-letn ia kobieta  w  okręgu A rgesz na południu  i hodow ­
ca w inorośli w  okręgu G oij n a  p o łudniow ym  zachodzie  kraju . W  
czw artek w okręgu Bacau na w schodzie zm arł ro ln ik  i zatrudniony 
w polu w ięzień. W  całym  kraju, gdzie tem peratura  sięga 40 stopni 
C elsjusza, tysiące osób, k tóre  doznały  p orażen ia  słonecznego lub 
poczu ły  s ię  ź le  w zw iązku z  upałem , zg ła sza ją  s ię  po pom oc m e­
dyczną, k ilkaset z n ich  hospita lizow ano. Pod koniec czen v ca  w 
Rum unii, z  pow odu ulew nych deszczów, pow odzi i burz  zginęło 14 
osób .

Węgry-

Dwie ofiary śmiertelne
W  ośmiu spośród 19 regionów W ęgier podjęto działania przeciwpo­

wodziowe, a  w jed n y m  ew akuow ano 678 osób - wg agencji M TI. Przy­
puszczaln ie 2  osoby zginęły.

Stan pogotowia przeciwpow odziowego wprow adzono na 230-kilo- 
metrowym odcinku wzdłuż dróg wodnych, a  wyrządzone dotychczas 
straty oceniono na miliard forintów, czyli 4  m in dolarów. Dwaj mężczyźni 
prawdopodobnie ponieśli śmierć w  wyniku powodzi, wywołanej gwałtow- 
nąulewą, która zniosła m ost w  miejscowości Domoszlo, położonej ok. 100 
km na północny-wschód od stolicy W ęgier Budapesztu. Mężczyźni zagi­
nęli w  sobotę wieczorem, gdy niewielki potok Zavoz wezbrał do 10 metrów 
szerokości i trzech metrów głębokości, unosząc przechodzący nad nim 
most.

Niemcy. ■■■■■-.....  ..........................

Ulewy w Bawarii
U lew ne deszcze p rzesz ły  w 

p o n ied z ia łek  p rze d  p o łu d n iem  
nad  B aw arią. P od w odą znalazły  
się m .in. odcinki au to strad y  S tu t- 
tgart-M onachium .

R uch na au tostradz ie  zo sta ł

w strzym any m iędzy m iejscow o­
ściam i A ugsburg  i Guenzburg w 
k ierunku M onachium . W oda za­
lała też  drogi lokalne, nad który­
m i au tostrada b iegn ie  m ostam i. 
Pod w odą  zna laz ła  s ię  połow a 
z a b u d o w a ń  g m in y  Je tt in g e n -  
Scheppach. Niewielka rzeczka Er- 
lenbach w ystąpiła tam  z  brzegów 
i w  poniedziałek  rano  m iała  w 
niektórych m iejscach do 400 me- - 
trów  szerokości. Ew akuow ano 
m iejscowe przedszkole, zagrożo­
ne zalaniem .

Milionowe
straty

P o tężn e  g rad o b ic ie , k tó re  
nawiedziło w m iniony w torek  po­
w ia t T a b o r  n a  p o łu d n iu  Czech, 
w y rząd z iło  szkody  w arto śc i co 
najm niej 200 m in koron  (ok. 5,7 
m in  d o larów ) - po d ały  m iejsco­
we władze.

Grad o średnicy 5-10 centy­
m etrów  padał przez ok. 15 m inut 
na wioski Podborzi, Hano v, Opa­
rzany, S lavon iov ice, S tad lec  i 
R zep ecz. W  w io sce  Podborzi 
kom pletn ie  zn iszczone zostały  
dachy w szystk ich  domów. Grad 
w yb ił w  n ich  także w szystk ie  
okna oraz uszkodził w szystkie 
stojące p rzed  dom am i sam ocho­
dy. W  kilkudziesięciu z  nich szy­
by rozbite zostały w  drobny mak. 
P rzy  usuw aniu skutków  klęski 
p racuje ciężki sprzęt i ponad 50 
żołnierzy jednostk i obrony cy­
wilnej z  Jindrzichova Hradca.



Wtorek. 13 / ipca S jl^ S S S a* -

^ŚW Iflf
Strzały i demonstracje na uniwersytecie teherańskim-

Najpoważniejsze od rewolucji Polska
O dgłosy s trza łó w  b ą d ź  de­

tonacji wyw ołały w  po n ied z ia ­
łek rano  p a n ik ę  n a  u n iw ersy ­
tecie teh e rań sk im , gdzie  o d b y ­
wał się w iec s tuden tów . R oz­
legły się w m om encie , gdy  n a  
cen tra ln y m  p la c u  u c z e ln i, w 
pobliżu m eczetu  zg ro m ad ziło  
się 4-5 tysięcy  s tu d e n tó w , by  
dom agać s ię  o d  w ła d z  w y ja ­
śnienia czw artkow ych  z a jść  na  
u n iw e rsy te c ie , g d z ie  p o l ic ja  
w spólnie z  b o jó w k a m i o r to ­
doksów is la m sk ic h  w y s tą p iła  
p rze c iw k o  d e m o n s t r u j ą c e j  
młodzieży.

Chwilę w cześn iej p rzedsta ­
wiciel uczelni zaczął odczytyw ać 
oświadczenie duchow ego przy­
wódcy kraju a jatollaha A li Cha- 
menei, który uznał czw artkow ą 
operację policji przeciw ko tehe­
rańskim studentom  za “n ie  do 
przyjęcia” . O dg łos d e to n ac ji 
bądź strzałów - ściągnął na uczel­
niany plac jeszcze  w ięcej osób. 
Nie dopuszczono do odczytania 
oświadczenia C ham enei - zgro­
madzeni zaczęli w znosić  hasła , 
wym ierzone p rzec iw k o  islam ­
skim ortodoksom. ‘‘D ziała, czo­
łgi i karabiny nie przyn iosą skut­
ku - studenci raczej zg iną  n iż  s ię  
poddadzą” - skandow ał tłum  w  
poniedziałek rano na dziedzińcu 
teherańskiej uczelni.

Jak pisze agencja R eutersa , 
studenccy przywódcy niem al ca­
łkowicie utracili panowanie nad 
tłumem młodzieży i nie byli w  sta­
nie kontrolować w iecu. Ponie-

Obecne za jścia  na  irańskich uczelniach oceniane są  z a  najpoważniejsze o d  czasu rewolucji is lam skiej w  
Iranie w  1979r  Fot.EPA-ELTA

działek je s t ju ż  piątym  dniem  ma­
sowych wystąpień studenckich w 
Iranie - zarówno w  Teheranie, jak  
i innych ośrodkach uniwersytec­
k ich . B ezpośredn im  pow odem  
w y b u ch u  fa li  n iezad o w o len ia  
b y ło  zam knięcie  p rzez w ładze 
dziennika “Salam ”, popierające­
go um iarkow anego p rezydenta

Iranu M ohamm ada Chatarmego. 
-W poniedziałek zapowiedziano, 
że proces wydawcy “Salam” roz­
pocznie się “pilnie”  przed trybu­
nałem  islam skim  w  Teheranie. 
W ydawcą zakazanego dziennika 
je s t  także- n tu łła  - uw ażany za 
um iarkowanego M ohammad Mu- 
savi Choiniha. Opublikował on na

łam ach dziennika inform ację o 
przygotow aniach konserw atyw­
nych m ułłów do likwidacji m e­
diów, prezentujących umiarkowa­
ne poglądy. Obecne zajścia na 
irańskich uczelniach oceniane są 
za  najpoważniejsze od czasu re­
w oluc ji islam skiej w  Iran ie  w 
1979 r.

Ukraiński tygodnik oskarża polską policję o współpracę z mafią-

Do Polski bez uszanek
N a d w o rcu  a u to b u so w y m  

“W arszaw a-Zachodnia”  co raz  
pewniej działa rosyjskojęzycz- 
na mafia, o g rab ia jąca  gości ze 
wschodu. Polskie w ładze u d a ­
ją, że nic nie w iedzą -  pisze k i­
jowski tygodnik uP iK ”  i suge­
ruje, że policja w sp ó łd z ia ła  z 
gangiem.

|S  N a dworzec PKS przybyw a 
większość autobusów z  Ukrainy, 
M ołdawii i państw  bałtyckich . 
Przeważnie przyjeżdżają między 
godz. 5 a  8 . Przy wyjściu z  auto- 

usu na p asażeró w  o c z e k u ją  
‘kontrolerzy* - czyli “żołnierze” 
rosyjskojęzycznej mafii. Wykup 
wynosi przeważnie 1 0  dolarów - 
napisano w artykule: “Warszawa 
Zachodnia - bandycki “urząd cel- 
1 4  .°Publiko\vanym w “PiK” z  8 - 
1 4  “P<». Autor artykułu Wołody- 
royr Pawliw podkreśla, że “reke- 
tierzy”  zachowują się zuchwale i 
pewnie w  stosunku do obywateli

byłego ZSRR, są  za to  uprzejmi 
w  stosunku do Polaków. “Rabo­
wanie odbywa się  w  biały dzień. 
“Reketierzy”  działają, niczym w 
dom u, a dokoła ani po licji, ani 
pracow ników dworca” .

“Wasi bandyci, 
wasze problemy”

“P iK ” in fo rm uje, że  ofia ry  
praktycznie nie mająszans na unik­
nięcie opłaty haraczu. Wyjaśnienia 
typu “nie mam pieniędzy” nie mają 
sensu, gdyż każdy wie, że polskie 
prawo wymaga, by goście ze wscho­
du posiadali 1 0 0  zł na każdą dobę, 
pobytu, a  w  sumie m uszą mieć nie 
mniej, niż 500 zł. “Próba odmowy 
może skończyć się konfiskatą ca­
łej gotówki, a  nawet pobiciem” . 
Nie m a też sensu iść ze skargą do 
policji. W  dziewięciu na dziesięć 
przypadków - napisano w  artykule 
- ofiara usłyszy taką odpowiedź:

“Wasi bandyci, wasze problemy”. 
Ofiara, która mimo to żąda jakiejś 
reakcji ze strony stróżpw porząd­
ku ryzykuje, że zostanie jej wbita 
do paszportu pieczątka z  pięciolet­
nim  zakazem wjazdu. N a żądanie 
ukraińskiej ambasady w  Warszawie, 
jej pracownicy kilka razy próbowali 
razem z policją organizować “nalo­
ty” . “Dziwnym trafem na dworcu 
nie było wówczas nikogo podejrza­
nego”. “PiK” sugeruje, że może to 
być efekt cichej współpracy poli­
cji z  dworcowym gangiem.

Zdejmijcie nareszcie dresy

Tygodnik zarzuca bezradndść 
ukraińskim  władzom. D aje przy­
k ład  R osjan, k tó rzy  sw ój pro ­
blem  rozwiązali na szczeblu pań­
stwowym. “Teraz każdy rosyjski 
pociąg  m a po lską ochronę.Ro- 
sjanie swój problem  rozwiązali. 
A le Ukraińcy nie m ają co liczyć

iergiejew udekoruje w Kosowie “bohaterów z Prisztiny”

Robota na medal
I M inister obrony Rosji pojedzie na początku 

s»erpnia do Kosowa, by odznaczyć żołnierzy, któ­
rzy przybyli do Kosowa z Bośni wyprzedzając od- 

^  NATO i zajęli lotnisko Slatina w  Prisztinie. 
Ministerstwo obrony Rosji powiadomiło, że na 

wniosek prezydenta Borysa Jelcyna, minister Igor 
iergiejew udekoruje 225 żołnierzy z drugiego bata-

l.onu P°wietrzno-desantowego sił pokojowych Ro- 
Ji resortowym odznaczeniem “za umocnienie jed­

ności bojowej”. 40 innych uczestników operacji w 
sztinie otrzyma odznaczenia państwowe - podała 

agencja ITAR-TASS nie pisząc, kim są  ci inni. 12 
czerwca nad ranem - ku wielkiemu zaskoczeniu Za­

chodu, bo bez porozumienia z NATO - do stolicy Ko­
sowa, Prisztiny wkroczyło ponad 200 rosyjskich żo­
łnierzy z  misji pokojowej SFOR w Bośni.

Pomyślnej operacji w  Prisztinie gratulował ro­
syjskim siłom zbrojnym prezydent Jelcyn, który na 
spotkaniu z  ich przedstawicielami w  zeszły czwartek 
powiedział, że rosyjscy żołnierze ju ż  zasłużyli na 
medale za swoją robotę w Kosowie. Pod koniec lip- 
ca do Prisztiny uda się też premier Siergiej Stiepa- 
szyn w  towarzystwie dowódcy rosyjskich wojsk po- 
wietrzno-desantowych Georgija Szpaka, który nad­
zoruje rosyjską misję pokojową w Kosowie. Oni też 
m ają nagradzać rosyjskich żołnierzy.

ani na polskie, ani na swoje w ła­
dze” . W  związku z tym , swoim  
czy teln ikom  jad ący m  do W ar­
szaw y  “P iK ” rad z i w y siad ać  
w cześn ie j, n ie  do jeżdża jąc  do 
dworca, lub też  korzystać z  nie­
co bezpieczniejszych pociągów. 
“N a dworcu W arszawa Centralna 
łatw iej zgubić się, a gangi nie 
działa ją  tu tak zuchwale” - pisze 
tygodnik. A  jeszcze lepiej lecieć 
sam olotem  - na lotnisku O kęcie 
“ r e k ie tu ”  ze  z ro z u m ia ły c h  
względów w  ogóle n ie  ma. Tygo­
dnik  radzi też  sw oim  czytelni­
kom , aby pozbyli s ię “sowieckie­
go stylu w  ubiorze” (zdejmijcie 
nareszcie dresy, czapki-uszanki, 
w y rz u ć c ie  to rb y  z  n a p ise m  
“01im piada-80”) i nauczyli się 
po p raw n ie  jed n e g o  zdan ia  po 
polsku. Bandyci bowiem, w  przy­
padku wątpliwości co do narodo­
wości danej osoby, zadają jej ja ­
kieś pytanie po rosyjsku.

Inw azja s za ra ń c zy
3 3 0  ty s . h ek ta ró w  pól 

uprawnych zniszczyła w Uzbe­
kistanie szarańcza, która przy­
leciała z sąsiedniego Kazach­
stanu - napisał w poniedziałek  
rządowy dziennik „Narodnoje 
Słowo**.

Szarańcza przyleciała także 
na południow e obszary  R osji. | 
Dziennik „Izw iestija” podał w j  

zeszłym  tygodniu, że szarańcza j  

zaatakowała ponad mi 1 ion hekta- j 
rów  pól w różnych  reg ionach  | 
Rosji, od części europejskiej po j  

Syberię.

Zakaz wstępu
Lasy w Polsce są tak  wysu­

szone, że każda iskra czy niedo­
p a łe k  p ap ie ro sa  m ogą do p ro ­
wadzić do tragedii - poinformo­
w ał w  poniedziałek Insty tu t Ba­
daw czy  L eśn ic tw a  (IB L ). W  
polskich lasach (oprócz Opolsz­
czyzny i woj. śląskiego) obowią­
zuje najwyższy stopień zagroże­
n ia  pożarowego.

Wilgotność ściółki w lasach od 
kilku dni wynosi od 1 0  do 2 0  proc. 
Po południu spada nawet poniżej 
1 0  proc., podczas gdy próg zapa­
lania się ściółki wynosi 30 proc. 
W  związku z  niebezpieczną sytu­
acją, nadleśnictwa i dyrekcje Par­
ków  N arodowych wprowadzają 
okresowe zakazy wstępu na tereny 
leśne. Zakaz wstępu do lasu ogła­
sza się, gdy przez 5 dni wilgotność 
ściółki wynosi od 10 do 15 proc.

Z  sądu na śmietnik
W łocław ski sąd i p ro k u ra ­

tu ra  zajęły  się w poniedziałek 
w y ja śn ia n iem , j a k  doszło  do 
w yrzucenia  dokum entów  pro ­
cesow ych i dow odów  rzeczo- 

I w ych n a  śm ietn ik  p rzy  budyn­
k u  tzw . ro k ó w  sądow ych  w 
A le k s a n d ro w ie  K u ja w sk im  
(K u jaw sko-P om orsk ie ).

Odkrycia dokonały w piątek 
w ieczorem  osoby szukające w 

i śm ietniku m akulatury i złomu. 
Najbardziej zaskakujące jest, że 
w śród w yrzuconych dowodów 
znalazły się pakunki z  liśćmi ko­
nopi indyjskich. N a dołączonej 
metryczce figurowało imię, na­
zwisko i adres mężczyzny, które­
mu skonfiskowano ten narkotyk.

Zło to  w  skrytkach
N a  d ro g o w y m  p rz e jś c iu  

gran icznym  w Zosinie (woj. lu ­
belskie) funkcjonariusze Urzę- 

I du  Celnego w  Przem yślu uda- 
| rem n ili w  sobo tę  p ró b ę  p rze ­

m ytu  5,56 kg w yrobów  ze złota 
; o  w artości 133 tys. zł.

Rzecznik prasowy Urzędu Kry­
styna Mielnicka poinformowała w 

J poniedziałek, że złoto usiłował 
wwieźć do naszego kraju obywa­
tel Ukrainy. Ukrył on je  w specjal­
nie skonstruowanych skrytkach 
swego samochodu dostawczego. 
Złoto, a  także samochód zajęto do 
sprawy karnej skarbowej. Kierow­
cę zatrzymano.

Co 10  spopielony
Ponad 120 krem acji m ie­

sięcznie odbywa się w Poznaniu 
na cm entarzu m iłostow skim . 
Spopielenie po śmierci wybie­
ra ju ż co dziesiąty poznaniak. 
K rem atorium  na M ilostow ie, 
jedyne w  Poznaniu, działa od 
1993 roku.

Liczba ludzi nakazujących w 
testamencie tę formę pochówku 
rośnie. Zdaniem  pracow ników  
Zakładu Kremacji, wiąże się to ze 
zm ianą  m en talności Polaków. 
“Duży wpływ miała powódź, któ­
ra nawiedziła południową Polskę 
dwa lata temu” - uważa kierownik 
zakładu Jan Jezierski. “Ludzie wi­
dzieli wtedy w telewizji pływają­
ce trumny z zalanych cmentarzy i 
nie był to budujący widok” - po­
wiedział. W Polsce pracują czte­
ry zakłady kremacji. Wszędzie 
spopielenie zwłok trwa około go­
dziny, a cała ceremonia pogrzebo­
wa do trzech godzin.
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Amerykanki mistrzyniami świata

Reprezentantki USA mistrzostwo wywalczyły w następującym skła­
dzie: Briana Scurry; Joy Fawcett, Carla Overbeck, Kate Sobrero, Brandi 
Chastain; Michelle Akers (91.Sara Wahlen), Julie Foudy Kristine Lilly, Cindy 
Parlow (57.Shannon MacMillan) Tiffeny Milbrett (115.Tisha Venturini), Mia 
Hamm. Fot.EPA-ELTA

m eczach w ielkich imprez. Prze­
g rały  z nim i w  finale  tu rn ieju  
olim pijskiego w  1996 roku i dwa 
lata później w  spotkaniu o złoty 
m edal Igrzysk Dobrej Woli.

Zespół U SA ju ż  raz  cieszył 
się ze zdobycia m istrzowskiego 
tytułu - w  1991 roku A m erykan­

ki wygrały pierwsze m istrzostw a 
świata, które odbyły-się w... Chi­
nach.

We w cześniejszym  m eczu -o 
trzecie m iejsce Brazylijki, rów ­
nież po seriirzu tów  karnych, po­
konały broniące m istrzowskiego 
tytułu N orweżki 5:4 (0:0).

iNtorek, 13 lipca 1999 i.

E u ro lig a  k o s z y k a rz y  w  se zo n ie  1 9 99 /2000  ..........

„Żalglris” startuje w grupie B
G ru p a  A: F C  B arcelona (H iszpania), PAOK Saloniki (G recja), 

Benetton Treviso (W łochy), C holet (F ran c ja), C rvena Zvezda Bel­
g rad  (Jugosław ia), C SKA M oskw a (Rosja).

G ru p a  B: Tofas B ursa  (Ttorcja), R eal M ad ry t (H iszpania), Pana- 
thinaikos A teny (G recja), Ż alg iris Kowno (m istrz  Euroligi z  1999 
roku , L itw a), O lim pja  L ub iana (Słowenia), A lba Berlin (Niemcy).

G ru p a  C : O lym piakos Pireus (G recja), Varese R oosters (W ło­
chy), ASVEL Y illeurbanne (F ranc ja), U lker S tam buł (T\ircja), Pi- 
vovarna Lasko (Słowenia), M accabi Tel Awiw (Izrael).

G ru p a  D: Team system  F o rtitu d o  Bolonia (W łochy), P au  O rthez 
(F ranc ja), Efes S tam buł (Turcja), Sewilla (H iszpania), B uducnost 
Podgorica (Jugosław ia), C ibona Z agrzeb  (C horw acja).

Pierwsze grupowe mecze w  Eurolidze koszykarzy, w rozgrywkach w 
których nie udało się dotychczas zagrać żadnej z  polskich męskich dru­
żyn, zostaną rozegrane 23 września. Ta faza gier (mecz każdy z  każdym) 
zakończy się 16 grudnia. Kolejne m ecze grupowe - cztery nowe grupy: 
E, F, G, H, składające się z  sześciu drużyn z  “wymieszanych” grup A  i B 
oraz C i D  - toczyć się będą od 6  stycznia 2000 roku do 17 lutego.

M ecze 1/8 finału Euroligi zostaną rozegrane 29 lutego, 2 i ewentu­
alnie 9 m arca 2000 roku. Ćw ierćfinały 2 1 ,2 3  i ewentualnie 30 m arca 
2000 r. Finał Euroligi odbędzie się w Grecji, w  Salonikach 1 8 - 2 0  
kw ietnia 2 0 0 0  roku.

Dwie drużyny, które zagrają w  finałowym  meczu F inał Four będą 
m iały autom atycznie zapew niony udział w  następnej edycji rozgrywek 
Euroligi W sezonie 2000/2001 (do tej pory to  prawo przysługiwało tyl­
ko zdobywcy najcenniejszego europejskiego trofeum). N ie wiadomo, 
czy w szystkie jugosłow iańskie kluby zgłoszone do pucharów będą 
mogły zagrać w  zbliżających się rozgrywkach, ze względu na skutki 
konfliktu w  Kosow ie i ewentualne trudności transportowe. O stateczną 
decyzję w  tej spraw ie FIBA podejm ie do 1 w rześnia br.

W  europejskich rozgryw kach pucharowych w  sezonie 1999/2000 
uczestniczyć będzie 250 zespołów klubowych z  35 krajów.

R eprezen tan tk i USA zosta­
ły m istrzyniam i św iata  w piłce 
nożnej. S reb rn e  m edale zdoby­
ły C hinki. W  finałowym  m eczu 
w Pasadenie dopiero rzu ty  k a r ­
ne wyłoniły zwyciężczynie - 5:4 
w ygrały A m erykanki.

W czasie  regulam inow ych 
dziewięćdziesięciu m inut gry i w 
późniejszej dogrywce żadnej z 
drużyn  n ie  udało  s ię  s trze lić  
bram ki. W yraźną p rzew agę w 
środku pola m iały Amerykanki, 
ale dobrze grająca obrona Chin 
skutecznie rozbijała ataki gospo­
dyń turnieju.

O losach złotego m edalu mu­
siały decydować rzuty karne.

D ecydującą bram kę strzeliła 
Brandi Chastain. Bohaterką me­
czu była także bram karka USA 
Briana Scurry, która chwilę wcze­
śniej obroniła rzut k am y  egze­
kwowany przez Liu Ying. Fina­
łow y m ecz na s tad ion ie  Rose 
Bowl w Pasadenie oglądało 90 
tys. kibiców. W śród nich był pre­
zydent USA, B ill Clinton.

Chinki nie m ają szczęścia do 
A m erykanek w  decydu jących

1/4 f in a łu  C o p a  A m e ric a  ”

Brazylia - Argentyna 2:1
pletnym, najsilniejszym zestawie­
niu. Zupełnie inaczej było z  Ar­
gentyńczykami. W  ich jedenastce 
zabrakło słynnego golkipera Ga­
briela Batistuty i w ielu piłkarzy 
znanych z  występów w  ligach eu­
ropejskich.

Zespół trenera Marcelo Biel- 
sy był godnym rywalem i -zwłasz­
cza w  początkowym okresie spo­
tkania - dyktował swoje warunki 
wicemistrzom świata. Pół godzi­
ny należało do Argentyny, a w  11 
minucie Juan Sorin uzyskał prowa­
dzenie dla tej jedenastki. Znako­
m ic ie  sp isy w ał s ię  zw łaszcza  
“mózg” swej drużyny Juan Riqu- 
elm e. M artin  Palerm o i “K iły” 
Gonzalez byli świetnie “obsługiwa­
ni” przez partnerów, ale bramkarz 
brazylijski Dida popisywał się sku­
tecznymi paradami.

Brazylijskie gwiazdy stopnio­
wo zaczęły przejmować inicjaty­
wę.

W  32. m inucie Juan Sorin 
sfaulował Cafu, Rivaldo świetnie 
wyegzekwował wolny i było 1 :1 .

W  48 m inucie lew obudził się 
w  światowej gwieździe futbolu, 
fenomenalnym Ronaldo (na zd ję­
ciu). Powracający do swej wiel­
kiej dyspozycji “żongler” uzyskał 
bram kę na w agę awansu do półfi­
nału. Kom pletnie zaskoczył on 
bramkarza Burgosa technicznym 
uderzeniem.

Argentyńczycy ambitnie fini­
szowali. Zabrakło im łuta szczę­
ścia, a  bram karz D ida m iał swój 
wielki dzień.

Wyniki pozostałych 
spotkań 1/4 finału

M eksyk - Peru 3:3, k arn e  4:2

U rugw aj - P aragw aj 5:3 w 
karnych

C hile - Kolum bia 3:2 
Półfinałowym rywalem Uru­

gwaju będzie Chile. Z kolei Bra­
zylia zmierzy się z  Meksykiem.

D w ie w sp a n ia łe  d ru ż y n y  
stworzyły na stadionie “Antonio 
Oddone S arubbi” niezapom nia­
ny p iłkarski spektakl. Udowod­
niły, że po tra fią  walczyć tw ardo 
i konsekwentnie, atakow ać i bro­
nić z dyscypliną taktyczną.

C zw artym  team em , k tó ry  
otworzył sobie drogę do półfinału 
rozgrywanego w  Paragwaju Copa 
America został zespół aktualnych 
wicemistrzów świata Brazylijczy- 
ków. Wcześniej sztuki tej doko­
nali Chilijczycy, Umgwąjczycy i 
Meksykanie.

. Pupile trenera Wanderleya 
Luxemburgo m usieli jednak cięż­
ko zapracować na ten sukces. Wy­
starczy powiedzieć, że w  77 minu­
cie Urugwaj czyk Gustavo Mendez - 
podyktował “jedenastkę”  za faul na 
polu karnym. Ayala ustawił piłkę 
na “wapnie”, a niektórzy kibice 
Canarinhos zamknęli oczy z prze­
rażenia: wyrównanie nie padło - 
strzał rosłego obrońcy biało-nie- 
bieskich sparował reagujący jak  
rażony prądem bramkarz Dida.

“Zaprezentowaliśmy futbol na 
najwyższym poziomie” - powie­
dział po meczu szczęśliwy szkole­
niowiec Luxemburgo. Brązylijczy- 
cy w Paragwaju występująw kom-
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Coulthard zdobywcą GP W.Brytanii
B rytyjczyk David C ou lthard  

(M cL aren) w y g ra ł n a  to rze  w 
S ilverstone wyścig F o rm u ły  1 o 
G ra n d  P rix  W ielkiej B ry tan ii - 
ó sm ą  e l im in a c ję 'm is tr z o s tw  
św ia ta . L id e r  k lasy fik ac ji M Ś 
F in M ika H akkinen  nie dojechał 
do mety.

D rugie  m ie jsce  za ją ł inny  
Brytyjczyk Eddie Irvine (Ferrari), 
a  trzecie N iemiec R alf Schuma- 
cher (Williams).

Tuż po starcie groźnem u w y­
padkowi uległ dwukrotny m istrz 
świata, Niemiec M ichael Schuma- 
cher (Ferrari). Wyścig natychmiast 
przerwano.

Dram atycznie rozpoczął się  
tegoroczny Grand Prix W.Bryta­
n ii. Z  niew yjaśnionych dotąd  
przyczyn Ferrari M ichaela Schu- 
m achera - m istrza św iata z  1994 i 
1995 roku - zamiast w ejść w  wi­
raż pojechało prosto przy szybko­
ści 160 km/godz. w  bandę ochron­
ną. 30-letni Schum acher został 
odw ieziony do szp ita la , gdzie 
stwierdzono m.in. złam anie pra­
wej nogi. Po kilkunastominutowej 
przerwie powtórzono start. N a 
szczęście dla kierowcy uderzenie 
zam ortyzow ała w arstw a opon, 
k tórą  obłożono betonowy murek. 
Pas ziem i poza trasą  także nieco 
zw olnił rozpędzony bolid. Zda­
niem  słynnego austriackiego za­
wodnika Niki Laudy (trzy tytuły 
czem piona globu na koncie^  w 
pojeździe Niem ca najprawdopo­
dobniej zablokowały się tylne ha­
m ulce lub pedał gazu.

Gdy pow tórzono start, na 
czele znalazł się zgodnie z  ocze­
k iw an iam i m istrz  św ia ta , F in 
M ika Hakkinen. W szystko szło 
dobrze do w izyty w  boksie ser­
w isow ym . W  je g o  M cLarenie 
prawdopodobnie źle dokręcono 
tylne koło i pomimo prób napra­
wienia błędu, po przejechaniu 3 5 . 
okrążeń (z 60.) lider klasyfikacji 
MS w ycofał się z  wyścigu.

W  tym  m om encie  na to rze  
rozgorzała w alka o zwycięstwo 
pom iędzy dw om a Brytyjczyka­
mi: Szkotem  D avidem  Coulthar- 
dem  i pochodzącym  z  Irlandii Pn. 
Eddie Irvinem. Ryw alizację dość 
pew nie w ygrał ten pierwszy, od­
nosząc p iąty  trium f w  karierze, 
pierw szy po ponad rocznej p rze­
rw ie (ostatnio zw yciężył w  GP 
San M arino *98).

M iejsce  n a  podium  w yw al­
c z y ł  m ło d sz y  b ra t  M ic h a e la  
Schum achera - Ralf. Z aw odnik 
W illiamsa finiszow ał na trzeciej 
pozycji, odpierając ataki triumfa­
to ra  p o p rzed n ie j GP F ran c ji, 
Niemca Heinza-Haralda Frentze- 
na  na Jordanie.

N astępny w yścig  o G rand 
Prix Austrii - dziew iąta elim ina­
cja  MŚ Form uły 1 - odbędzie się 
25 lipca w  Spielbergu.

Sprintem
■ W Newport (USA, Rhode Is- 

land) Amerykanin Chris Woodruff 
pokonał w finale Duńczyka Kenne­
tha Carlsena 6 :r(5-7), 6:4, 6:4.

■ Szwed Peter Johansson 
(KTM) wygrał w Hawkstone Park 
oba wyścigi motocrossowej GP 
AnglH w klasie 500 ccm. W klasy­
fikacji generalnej mistrzostw świa­
ta prowadzi Włoch Andrea Bartó- 
lini (Yamaha).'

■ Bardzo dobrze wypadła re­
prezentacja Polski w kajakowych 
mistrzostwach Europy w Zagrze­
biu. Polacy wywalczyli aż 12 me­
dali, w tym siedem złotych.

N a  p o d s ta w ie  in f .  P A P ,
E L T A  i w ł .  przygotow ał 

A n d rz e j  R a tk ie w ic z

M. Schumacher (na zd jęciu  na tle roz- 
■  bitego bolida) wkrótce opuści szpital w  Nor- 
I  thampton, w  którym był poddany operacji.

Szef szpitala, David Wilson powiedział 
w poniedziałek w południe, że Schumacher 

miał spokojną noc, a rano - zjadł dobre śniadanie. -  Wkrótce opuści szpi­
tal, może to nastąpić nawet we wtorek - dodał.

Natomiast dyrektor sportowy ferrarifJean Todt wyraził nadzieję, że 
stan zdrowia Schumachera pozwoli mu wrócić na tor jeszcze w  tym sezo­
nie. - Schumacher czuje się zupełnie dobrze. Jestem przekonany, że jesz­
cze w  tym sezonie pojawi się na torze. Czekamy, kiedy Schumacher opu­
ści szpital. Tak naprawdę, to nie wiemy, co było przyczyną wypadku. Waż­
ne będą jego wyjaśnienia - dodał J. Todt FoLREUTERS
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M ilicjan tów  zw o ln io n o , b o  p o b ili  ich  ch u lig a n i

Podwójnie ukarani
Sześciu milicjantów z 

Równego (Zachodnia  
Ukraina) dotkliwie pobi­
tych w bójce z chuligana­
mi zwolniono ze służby. 
Taką decyzję podjęła spe­
cjalna komisja, która bada­
ła incydent - poinformowa­
ła  w s o b o tę  a g e n c ja  
UNIAN. W iną milicjantów 
było nie to, że  samowolnie 
oddalili s ię ze szkoły i po­
szli na kawę do pobliskiej
kawiarni, ale to, “że nie zdo­
łali należycie ocenić sytu­

acji i w  rezultacie nie zwy­
ciężyli w  starciu z chuliga­
nam i”  - czytam y w  raporcie 
kom isji, powołanej na po- 
lecenie szefa M SW  Ukrainy 
Jurija Krawczenki. Proku­
ratura w  Równem prowadzi 
w  tej spraw ie śledztwo, w  
w yniku  którego chuligani 
zostaną zapew ne ukarani, 
a le  to  nie zmieni losu pobi­
tych milicjantów. Decyzja o 
ich w yrzuceniuz pracy je s t 
o s ta te c z n a , p o d k re ś la  
UNIAN.

Słynna gwiazda porno Cicciolina chce znowu do

Zamierza “opowiedzieć wszystko”
Słynna niegdyś, w łoska gw iazda p o rn o  I lona  Staller, 

bardziej zn an a  ja k o  C icciolina, p rag n ie  znow u pow ró­
cić do polityki. Wierzy, że drogę utoruje jej Partia Miłości.

“Będę ubiegać się o  m iejsce w  parlamencie i reaktywu­
ję Partię Miłości”  - zapowiedziała była deputowana w  sobo­
tę w  Katanii, na  Sycylii. Najbliższe wybory powszechne 
powinny odbyć się w  roku 2001. Urodzona na Węgrzech, i 
mająca obecnie 47 lat, Staller oraz M oana Pozzi - królowa 
“twardych”, w łoskich filmów pornograficznych (zm arła w  
1994 roku) - założyły w  1991 roku Partię Miłości (Partito 
dell, Amore w  skrócie Pd,A), która postawiła sobie za cel 
“niesienie miłości aż do parlamentu” . Programowymi cela­
mi partii było m.in. tworzenie w  m iastach “parków miłości”, 
w więzieniach “cel miłości”, a przede wszystkim  ponowne 
otwarcie we W łoszech legalnych dom ów publicznych. W  
wywiadzie dla największego dziennika węgierskiego “Nep- 
szabadsag” podała, że  obecnie pisze pamiętniki i zamierza 
“opowiedzieć wszystko”, w łącznie z  tym  gdzie podróżowa­
ła z  włoskimi politykami i gdzie z  nimi spędzała wakacje.

^ ^ t o z M A i r o ś c i - n P  
16 godzin dla szczura
W ylot sam olotu A ir  In d ia  z D ubaju  w Zjednoczo­

nych  E m ira tach  A rabsk ich  do  stolicy Ind ii Delhi opóź­
n ił się o 16 godzin, gdyż pasażerow ie zobaczyli szczura  
na pokładzie  -  donosi w niedzielę anglojęzyczna gazeta 
“G u lf  News” .

“Zapięliśm y pasy i samolot właśnie m iał wzbić s ię w  
powietrze, kiedy nagle jacyś pasażerowie zaczęli krzyczeć, 
że  widzieli szczura. Potem poproszono nas o  zachowanie 
spokoju” - opowiedział gazecie jeden  z pasażerów. W szy­
scy wysiedli z  samolotu i maszynę podano dezynfekcji. Jed­
nak  nie znaleziono żadnego szczura”  - skonstatował nie 
wym ieniony z  nazwiska pracow nik linii lotniczych A ir In­
dia. Sam olot wystartował w  końcu późnym  wieczorem, z 
szesnastogodzinnym opóźnieniem.

Rząd ukradł hymn
U gandyjsk i kom pozy­

to r  o sk a rża  rzą d  o łam a­
nie p raw  autorsk ich . R ząd 
od  la t  u ży tk u je  n ap isany  
p rzez  niego... hym n p ań­
stwowy.

George Kakoma, 75-let- 
ni wykładowca uniwersyte­
tu  w  Kam pali chce, by  rząd 
zakupił od niego praw a au­
torskie lub zapłacił honora­
ria  za  użytkowanie hym nu 
napisanego w  m aju  1962 
roku, jeszcze przed uzyska­
niem  niepodległości przez 
Ugandę. Za napisanie przed 
laty  hym nu K akom a otrzy­
m ał zaledw ie ok.150 doi. 

i N ikt nie kupił od kompozy­
to ra  p raw  ' a u to rsk ic h .
Ugandyj skie praw o autor­
skie, oparte na brytyjskim,

stanow i, iż należy  płacić  
honoraria za każdym razem, 
gdy użytkow ana jes t wła­
sność intelektualna. Hono­
raria Kakom y naliczane od 
czasu napisania hymnu wy­
n o szą  w ięc obecnie k ilka 
m ilionów  dolarów. Rząd 
n ie  odpow iada jed n a k  na 
jego  prośby, nie chcąc stwa­
rzać precedensu. Jak podej­
rzewa Kakoma, władze cze­
k ają na jego  śm ierć, która 
rozw iąże problem ; Potem  
zaś zapew ne b ędą  chciały 
pochowaćjego ciało na Pla­
cu Bohaterów w  Kampali, 
K o iń p o zy to r o św iad czy ł 
agencji Kyoto, że nie  po­
t rz e b u je  p o d o b n e g o  z a ­
szczytu od rządu i chce być 
pochowany w  grobie swo­
je j rodziny.

W niedzielę nad ranem zabawami w  licznych berlińskich 
dyskotekach zakończyła się “Parada Miłości" która była naj­
większym dotychczas w świecie spektaklem muzyki techno. 
W  tym roku “Love Paradę", która odbywała się pod hasłem 
“Muzyka jes t Kluczem", przyciągnęła rekordową ja k  dotąd 
liczbę uczestników: 1,5 min.

Tam, gdzie w sobotę kłębił się tłum, dziś pozostały tylko 
góry śmieci. 200 ton - ja k  się szacuje. W  niedzielę z  samego 
rana 170 pracowników służb oczyszczania miasta przystąpi­
ło do pracy. Wspomagało ich aż 700 pomocników. 90 spe­
cjalnych śmieciarek wyjechało na Ulicę 17 Czerwca i  do par­
ku Tiergarten, by przywracać tym miejscom poprzedni wy­
gląd. Sprzątano także okolice dworców i  ulic, prowadzących 
do Tiergarten. Fot. EPA-ELTA
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' 6.00 - Dzień dobry/7.30

- S. “Teletubbieś”. 8.00 - S .  
“Rodzina Fallerów”. 16.00 - 
Rozmowy bałtyckie. 16.30 - 
Wiadomości (ros.). 16.40 - 
Trembita. J 7 .0 0  - Show.
17.30 - S. “Rodzina Faller 
rów”. 18.00-Film dok. 18.30
- Wiadomości. 18.45 -Tele- 
katalog. 18.50 - Biznes dnia. 
19^00 - M ilioner. 19.15 -

| Sport. 19.30 -  Nadmorskie 
studio. 19.55 - Loteria. 20.00 
• Jeszcze nieipij. 20.30 - Pa- 

- norama. 21.00 - Klub praso- 
wy. 21.35 - Film krym. “W 
poszukiwaniu praw dy”.. 
2235 -  Znaki-23.00 ̂ Dzien­
nik wieczorny:"1'

.6.00 - Teleshop. 6.15 - 
Poranne koło. 8.20 - Roz­
maitości. 8.301 S .“Jeanemo- 
>ch marzeń”. 9.00 - S. “Sło­
neczne wybrzeże” . 9.40 - Ś. 
“Bez domu jest źle”. 10.10 - 
Teleshop. 10.40 - S. ^Praw­
dziwa miłość Heleny”. 11,25 
"Babie lato. 12.15 -Od... do. 
12.401 flhyy. 1 4  4 5  |  Tele­
shop. 15.00 - S. “Marisol”.
15.25 - S. “W imię sprawie­
dliwości”. 16.15 - S. “Żar 
młodości". 17.00 - S. “Bez 

jest źle’*.-1-7.25 - S.
Słoneczne wybrzeże”. 18.10

|  S. “Prawdziwa miłość He-
* J9.00 - S. “Marisol".

19.30-“ 19:30’\  19.50-Roz-
mMości.2 0 .0 0 -Nurty. 2 1 .0 0
‘ S. “Krak: schody do nieba".
22.00 - Z Hollywoodu. 22.30 
1 T?2:3°” 22.45 - S. “Zain-

* 23.10 - S. “Człowiek 
“ ikąd". 24.00- S. “Żołnierz 
sukcesu”.

^ B T V
6.15 - S. “Dziennik Da­

nieli”. 7.00 - S. “Kamila i 
Nano”. 7.45 - S. “Moja je ­
dyna” . 8.3.0 - S. “Kobieta 
pachnąca kawą” . 9.20 - Te­
leg ra . 10.50 - Row erow e 
show. i L15 - S. “K obra-11 ”.
12.10 - Kronika krym. 12.35 

Ę  Odwieczne wojny. 13.05 - 
Telegra dla rodziny. 14.05 - 
S. “Góralka” . 15.00 - Karu­
zela. 15.55 - Uwaga! Lato.
16.15 -L.S, “Dziennik Danie­
li!1. 17.10 - S. “K am ilą i, 
ł^ąno”. 18.00 - Wiadomości.
18.05 - S. “M oją jedyna”.
18.55 - Pieśń dnia. 19.05 - \ 
S. “Kobieta pachnąca kawą.”
19.55 - Telegra. 20,00 - Wia­
domości. 20.20 - S. “Komi­
sarz Rex”. 21.15 - Uwaga! 
Lato. 21.30 - S. “Hotel Fawl-

i ty” .22.00 - Pod innym ką­
tem. 22.30 - W iadomości.
22.45 - S. “Beavis i Ciasto- 
głowy”. 23.15 - “Bushido”. 
0 .10-6.15- DW.

6.40 - Teleshop. 6.55 - S. 
“Król Hill”. 7.10 - Film anim.
7.35 - S. “Żonaty i z dzieć­
mi” . 8.00 - S. “Angela” . 8.45
- S. “Santa Barbara”. 10.10 - 
S. “Uroczy i dzielni”. 10.55
- Kulinarne show. 11.20 - S. 
“Harry i Hendersonowie” .
11.45 - S. “Bez ciebie”. 12.30 

>  S. “Rycerz na kołach” .
13.15 - S. “Melrose Place”.

: 14.00 - S. “Nowa Lassie”.
14.45 - S. “Król Hill”. 15.10
- Film anim. 15.30 - S. “San­
ta Barbara”. 16.15 - S. “Bez 
ciebie” . 17.00 - S. “Druga 
strona miłości”  . 17.45 - S. 
“Uroczy i dzielni”. 18.10-S. 
“Angelą”. 19.00 - Wiadomo­
ści. 19.20 - Sport. 19.30 - S. 
“Żonaty i z dziećmi”. 2 0 .0 0  - 
S. “Słoneczny patrol”. 21.00
- TV “Lietuvos rytas”. 21.50

- Wiadomości. 22.00 - Tele­
gra, 22.05 -' F ilm  krym . 

' “Spraw iedliw ość Sw ifta” . 
22.50 - Film krym. “Sidła”. 
0.20 -.F antazje  erotyczne.
1.00 - Ś. “Millennium”.

W
8.05- Z  Wilna. 8.20-To. 

wary i usługi. 8.30 - Kanał 
muz. 9.00 - Z Moskwy. 9.10
- Moje kino. 11.00 - Z Mo- 

'  skwy. 11.10 - Dzień po dniu.
13-00 - Z Moskwy. 13.10 - 
Znak jakości.; 13.20 - “Świat 
cudów Angeliki Efos”. 13.30
- Towary i usługi. 1,3.40 - S, 
“Po prostu Maria”. 14.30-5.

- “Żawrotne przygody Billa i 
Teda”. 14.55 - W świecie lu­
dzi. 15.25 - Kanał muz. 16.00
- Z  Moskwy. 16.20 - Patrol 
drogowy. 16.30 - S. “Grace 
w opałach” . 16.55 - Film dok

|  o przyrodzie. 17.50- Podoba 
się oglądaj. 18.00 - Z Wil­
na. 18.15 |  Ći, którzy. 18.30
- S. “Mister Bean”. 19.30 - Z, 
M oskwy. 20.00 ' - Stolica.
20 .20  - Towary i usługi.
20.30 - W św iecie ludzi.
21.00 - Jesteś świadkiem.
21.30 - Budownictwo. 22.00
- Z Wilna. 22.15-S . “Po pro­
stu Maria”. 23.05 - S. “Gra­
ce w opałach”. 24.00 - Kanał

OK
10.00 - Telegra. 16.00 - 

Linia ogłoszeń. 16.30 - Akto­
rzy filmowi. 17.00 - S. “Za­
kazana kobieta”. 17.50 - War­
to odwiedzić. 17.55 - Puls 
Wilna. 18.10 - Mozaika mu­
zyczna. 18.30-Szawelska TV.
19.00 - Program w jęz. pol­
skim z udziałem dyrektora In­
stytutu Polskiego w Wilnie R. 
Badonia. 19.10 - S. “Zakaza­
na kobieta”. 20.00 - Bądźmy 
zdrowi. 20.30 - Warto odwie­

dzić. 20.35 - Film fab. “Giu­
seppe Verdi”. 22.15 - Puls 
Wilna. 22.25 - Powtórzenie 
program u w jęz . polskim.
22.35 - Eurosport.

7.00,10.00,13.00,16.00,
22.35 - Wiadomości. 7.15 -Ś . 
‘‘W imię miłości”. 8.15 - Pa­
norama śmiechu. 8.50 - Bi­
blioteka domowa. 9.00 - S., 
“Wojny gwiezdne”. 13.15 - S. 
“Harry - człowiek śniegu”.
13.45 - Dobra okazja. 14.30 - 
Do lat 16 i Więcej. 15.00 - S. 
“W  imię miłości”. 16.15 - S. 
“Hrabina de Monsoro”. 17.15 
- Jak to było. Huragan w Mo­
skwie w 1998 r. 18.00 - Film 

, krym. “Wskazujący palec”.
19.00 - Czas. 19.45 - Kome­
dia “Ona was kocha”. 21.20 - 
Śmierć J. Gagarina. Fakty i 
wersje. 21.45 - S. “Ciemne 
niebo”.

5.00 r Witaj, Rosjo. 5.20
- Wszyscy mówią.5 35 - Bez­
pieczna droga. 5.45 - Telegra.
7.15 - Oddział dyżurny. 7.45
- Towary pocztą. 8.10 - S. 
^Milady^. 9;00 ,15.00,18.00,
22.45 - Wiadomości. 14.25 -- 
S. “P ierw sze pocałunki” .
15.30 - Wieża. 16.00 - Film 
anim. 16,10 - Homeopatia i 
zdrowie. 16.20 - Komedia 
“Królowie i kapusta”. 17.35 - 
Rosyjski biznes. 18.40 - 
Szczegóły. 18.55 - Anchlage.
19.30 - Komedia. 21.25 - Urm 
Ott z... 22.30 - Oddział dyżur­
ny. 23.15 - Sklep na kanapie.

T y p o L o t i i A
7.00 - Program dnia. 7.05

- Dziennik krajowy. 7.25 - 
Sport-telegram. 7.30 - Tele­
wizyjna Szkoła Teatralna.
8.00 - “Kot w butach” - se­
rial anim. dla dzieci. 8.25 -

Klub pana Rysia, 9.00 - Wia- 
: domości. 9.10 - Filmy o fil­

mach, 9.30 - “07 zgłoś się” - 
serial sensać. prod. poi. 10.45
- Filmy anim. dla dorosłych.
11.05 - Miasta w Internecie.
11.25 - Polaków portret wła­
sny, 12^00 - W iadomości, 
i  2.15 - “Na zielonej Bukowi­
nie” - film  dok. 12.40 - Pol­
ska - Świat 2Ó00. 13.00 - 
Sportowy tydzień. 14.00 - 
Dziennik telewizyjny - pro­
gram Jacka Fedorowicza.
14.10 - Galeria malarstwa 
polskiego. 14.20 - “Baśnie i 
waśnie” - serial anim. dla 
dzieci. 14.30 - Panorama. 
L4.50 - Program dnia. 15.00
- “Aby do św itu” $ serial 
prod. poi. 15.30 - Dom pol­
ski. 16.00 - Panorama. 16.10
- “Kot w butach” - serial 
anim, dla dzieci. 16.35 - “W 
krainie władcy smoków” - se­
rial prod. pol.-austral. 17.00
- Teleexpress. 17.15 - “Sta­
nika Cyronia droga do nieba”
- film dok. 17.45 - Bliżej 
sztuki. 18.05 - “Pogranicze w 
ogniu” - serial sensac. prod. 
poi. 19.10 - Wieści polonij­
ne. 19.20 - D obranocka. 
19.301 Wiadomości. 19.56 - 
Prognozą pogody. 19.59 - 
Sport. 20.00- - “Zdaniem  
obrony” - serial prod. poi.
21.20 - “Przystanek do raju”
- film dok. 22.10 - Gwiazda 
Muzycznej Jedynki. 22.30 - 
Panorama. 22.57 - Prognoza 
pogody. 23.00 - “Sarmacja 
czyli Polska” - film dok.
23.45 - “Od Bacha do Beatle­
sów”. 0.10 - W centrum uwa­
gi. 0.25 - Powitanie Polonii 
ameryk. 0.30 - “Aby do świ­
tu” - serial prod. poi. 0.50 -

. “Stanika Cyronia droga do 
nieba” - film dok. 1 .2 0  - 
“Reksio” - serial anim. dla 
dzieci. 1.30 - Wiadomości.
1.55 - Sport. 1.591  Prognoza 
pogody. 2.00 - “Zdaniem 
obrony” - serial prod. poi. 

-3.15 - “Przystanek do raju” -

film dók. 4.05 - Gwiazda Mu­
zycznej Jedynki. 4.30 - Pano­
rama. 4.56 - Prognoza pogo­
dy. 5.00 - “Pogranicze w 
ogniu” - serial sensac. prod. 
poi. 6.00 - W centrum uwa­
gi. 6.15 - “Aby do świtu” - 
serial prod. poi. 6.40 - Bliżej 
sztuki.

Q X Q ^
6 .0 0  - “Świat pana tre­

nera” - serial komed. 6.25 - 
“Autostrada do nieba” - se­
rial famil. 7.15 - “Sunset Be- 
ach” - serial USA. 8.00 - Od­
jazdowe kreskówki. 9,15 -
“Dziewczyna z komputera” -
serial komed. 9.40 - “Czy 
boisz się ciemności” - serial 
dla młodzieży. 10.05 - “Trze­
cia planeta od słońca” - se­
rial komed. 10.30 - “Poli- 
cjanci z Miami” - serial po- 
lic. 11.25 - “City Life” - se­
rial obycz. 12.i  5 - Teleshop- 
ping. 12.501 Zoom - maga­
zyn sensacji. 13.20 - “Auto­
strada do nieba” - serial fa­
mil. 14.15 - “Szwajcarscy 
Robinsonowie” r serial przy­
gód. 14.45 - “Ukryta kame­
ra”. 15.10- Odjazdowe kre­
skówki. 16.20 - “Dziewczy­
na z komputera”- serial ko­
med. 16.45 - “Czy boisz się 
ciemności” - serial dla mło­
dzieży. 17-10 - “Rodzina Po- 
twomickich” - serial komed.
17.35 - “Trzecia planeta od 
słońca” - serial komed. 1 8 .0 0  

“Sunset Beach” - serial
|  USA. 18.50 - 7 minut - wy­

darzenia dnia. 19.00 - Zoom
- magazyn sensacji. 19.30 - 
“Świat pana trenera” - serial 
komed. 20.00 - “Autostrada 
nr 1 ” - film obycz; USA.
21.40 - Wieczór z wampirem
- talk show. 22.50 - “Mister 
Fost” - film sensac. USA.

- 0.35 - Zoom - magazyn sen­
sacji. 1.05 - “Policjanci z 
Miami” - serial krym. 1.50 - 
“Autostrada nr 1” - film 
obycz. USA. 3-15 - T ele- 
shopping.
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Bez nadziei na zm iany
Dziś na Litwie zachmurzenie zmienne, 

bez opadów. Wiatr południowo-wschodni, 9- _
11 m/sek. Temperatura w nocy 13-18, w  -- 
dzień 27-32 stopnie. '  /  /  / i » v \

W Wilnie bez opadów. Temperatura w /  A ; ,  
nocy 13-15, w dzień 24-29 stopni ciepła.

W ciągu następnych dwóch dni przeważnie bezppadów . Tempe- 
ratura w nocy 14-19, w  dzień 27-32 stopnie.____________________

L i t e w s k i e  R a d i o  
za p ra s za  c o d zie n n ie  

o g o d z . 1 7  m in . 30
do słuch ania na fa la c h  F M - 1 0 5 ,1 M H z  

l fa la ch  śre dn ich 6 1 2  K H z  
a udycji w  Ję zyk u  p o ls k im . |
Życzymy dobrego odbioru! |

a ?  YERSLO INFORMACJA

FAKSEINFORMATORIUJE 

INTERNETE

Yilniuje (22) 250707 
Kaune (27)798138
h t tp  ://katalogas.nl<m . h

2001 v.lnius, teł.; 227802, 227925, Uk  227203, 227925

E
Potrzebna jest uczciwa osoba 

do pielenia ogrodu.
Tel. 79-77-42 we wtorki, piąt­

ki.

Tanio sprzedam: pług trakto­
rowy, grabie konn e, kopaczkę  
ziemniaczaną.

Vilnius, tel. 46-15-50, 73-60- 
34, wieczorem.

(Zam. 233)

F irm a n ied ro g o  n ap raw ia  
m iękkie m eble.

Jest transport.
Vilnius, tel. 67-80-15.

(Zam. 255)

Stale skupujemy utuczone ko­
nie i siano.

Tel. 8-299-92554, 320360.
(Zam. 257)

kierunki:
.Prawo
przedsiębiorczości- 

.Język angielski
Przyjmuje Wyższa Szkoła 
Przedsiębiorczości 
Daugvilienć 
(Licencja nr 23/530)
Są wydziały dzienne; 
wieczorowe i zaoczne. 
Egzaminów wstępnych 
nie ma.Nauka płatna.
Dokumenty przyjmowane 
s ą  pod adresem 
Pam ónkalnio 11-30- 
Vjlnius,2600, 
tel.62-46-97 \
8-287-29045

Centrum szkolenia kierowców

A.Zukauskasa
Zaprasza na kursy kierowców kategorii 

“ A B C D E“ Śf
Zaleta - tor samochodowy

KURIER
W IL E Ń SK I

TRWA PRENUMERATA

Wydanie z dostarczaniem przez poczty:
Codzienne - Indeks 0044

1 mies. 3 mles. 5 mies.
19 Lt 57 Lt 95 Lt

Codzienne dla Inwalld6w I, II grapy, emerytów I mieszkańców 
wsi - indeks 0227

16U 48 Lt 80 Lt

Sobotnie - Indeks 0172
3.90 Lt 11,70 Lt 19,50 Lt

Piątkowe z dodatkiem “Znad Willi’* (co dragi tydzień) Indeks 0255
3.90 Lt 11,70 Lt 19,50 Lt

“ Kurier Wileński" można zaprenumerować w każdym 
urzędzie pocztowym

Wydanie codzienne w księgarniach 
S.K., fluśros Kartu 9 
“Elephas” , 0landq 3

75 Lt15 Lt 45 U  

Prenumerata dla czytelników za granicą
na 1 miesiąc -  16 USD

Konto bankowe: Lietmras taupomasls bankas,
Sostinós skyrius
Paśilaióii) kllenty aptarna»imo poskyris,
B/k 60111, a/s 1129001102, yallutlnó s-ta Nr. 1871006099

ogłoszenia do gazety

KURIER
WILEŃSKI

przyjmują
Samorząd 
RejofiuWSeńsktego, 
Vi/nius, Rinktinśs 50, 
ip ię tro
P n - P t 8.00 -  15.00

UAB “KurierWileński”, 
Wnius, Laisves pr. 60. 
Tel. 42-69-63.
P n - Pt: 8 .0 0 - 17.00 
0
UAB “KUON”
Wnius, Birbynią 4.
Tel. 62-85-21.
P n -P t: 8 .0 0 - 19.00,
Sb: 9 .0 0 - 17.00 
0
Księgarnia 
SL Korczyńskiego, 
Wnius, Auśros Vartq 9-7. 
Tel. 62-55-06.
Pn -  Pt: 10.00- 19.00, 
Sb: 10.00- 16.00,
Ndz: 10.00- 14.00

Księgarnia “Elephas”, 
VHnius, Olandą 3.
Tel. 25-30-55.
P n -P t: 10.00- 18.00, 
S b-N dz: 10.00- 16.00 
0
UAB “Demonta”,
Wnius (Nowa Wilejka), 
Pramones 97.
Tel. 67-25-03.
P n -P t 9 .0 0 - 18.00, 
Sb: 9 .0 0 - 15.00

Ogłoszenie więcej niż 2 razy - raz nieodpłatnie.

Kalendarium
* W to re k  (1 3 .V II)  je s t  

194 dniem  1999 r,
D o  końca roku pozo­

sta ło  171 dni.
* Znak Z odiaku - Rak.
* Im ieniny: E ugeniusza, 

E rnesta , M ałgorzaty , Sary.
* W sch ó d  S łońca - 3 .59 , 

zachód  - 20.50.
D ługość dn ia  16 godz. 

51 m in.
* K siężyc. N ów  - 4 godz. 

25 m in.

KURS WALUT
Bank Litewski
Oficjalny kurs 

na 13 lipca 1999 r.

Relacja lita do walut obcych

Nazwa waluty Lt/za jedn. walut.
Dolar USD 4,0000
UE euro 4,0667
Dolar australijski 2,6492
1 0 0  tys. rubli białoruskich 1,2698
Korona czeska 0 ,1 1 2 0
Korona duńska 0,5463
Funt brytyjski 6 ^ 1 2 2
Krona estońska 0^597
1 0 0  jenów japońskich 3,2751
Dolar kanadyjski 2,713 U
Lat łotewski 6,5827
Złoty polski 1 .0220

Korona norweska
Rubel rosyjski 0,1636
Korona szwedzka 0,4654
Frank szwajcarski 2^274
1 0 0  tys. lir tureckich 0,9320
Griwna ukraińska 1,0078
100 forintów węgierskich 1,6327
1 0  tys. rumuńskich lei 2,5229

Ustalony kurs przeliczania 
euro i walut narodowych 

państw strefy euro 
(jednostki waluty narodowej 

za 1 euro)

0,787564 funta irlandzkiego 
13,7603 szylinga austriackiego
40.3399 franka belgijskiego 
166,386 p< cCtv hiszpańskiej 
1936,27 liry włoskiej
40.3399 franka luksemburskiego 
2^0371 guldena holenderskiego 
200,482 eskudo portugalskiego 
6,55957 franka francuskiego 
5,94573 marki fińskiej 
1,95583 marki niemieckiej

Przedsiębiorstwo „Antark- 
tis” naprawia lodówki w Wilnie, 
jego okolicach i na działkach. 

Gwarancja -1  rok.
Vilnhis, teL 75-24-79,46-71-78, 

8-299-90213. (Zam. II)

*  K U R IER
^  WILEŃSKI

wydawca ZSA .Kurier Wileński' 
Drukuje SA „Spauda" '  .

Redaktor naczelny 
Zygm unt Żdanowicz

Adres: Lafsv£s pr. 60 
2056 Viinłus, Uetuvos Respublika 

Indeks 0044 SL322.
ISSN 1392-0405 

E-Mail adres: kur1er_w9post5d.lt

R e d a k to r n a c z e ln y  (tel. 42.-79- 
0 1). d y re k to r  sp ó łk i Jan Czepuko- 
w icz (tel. 42-79-73), zas tęp cy  re d a k ­
to ra : Krystyna Adamowicz. Aleksander 
Borowik (tel. 42-79-04). Z b ign iew  Mar­
kowicz (tel. 42-72-78), s e k re ta rz  re­
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sek re ta rza : Jan Lewicki (tel. 42-79- 
49).

DZIAŁY: p o lity k a  - Paweł Kobak 
(tei. 42-79-64). g o sp o d a rk a  - Julitta 
Tryk (tel. 42-79-68). życ ie  w s i, e ko lo ­
g ia  - Danuta Danowska (tel. 42-79-68). 
sto lica  - Helena Gładkowska (tel. 42- 
79-68). szk o ln ic tw o  - (tel. 42-79-04).

k u ltu ra , „ V lln la n a ' - Halina Jotklałlo 
(tel. 42-79-68), l ite ra tu ra  I sztu k a  - Al- 
w ida  Bajor (tel. 42-79-64), p ra w o rz ą d ­
ność - Irena Litw in (tel. 42-79-64). zd ro ­
w ie  -  Sabina Kozłowska (tel. 42-90-81J, 
m ło d z ie ż o w y  -  Agnieszka Sklnder (tel. 
42-90-81), sport - Andrzej Ratklewlcz 
(tel. 42-78-63). fo to re p o r te r  - Marian 
Paluszkiewicz (tel. 42-78-63). kom ercyj­
n y  -  Dariusz Guszcza (tel. 42-78-90), re ­
k la m a  I k o lp o rta ż  - (tel. 42-69-63),re- 
jo n  so leczn lck l - Piotr Ryngiewicz (tel. 
8-250-52780), re jo n  tro c k i - Danuta Ra­
czyńska (tel. 8-238-61216)

Dyż. redaktor Danuta Danowska

Ogłoszenia I reklam ę d o  „Kuriera W ileńskiego" przy jm uje  się pod adresem: 
Dom Prasy, Lalsves pn 6 0 , p iętro  1 1 , pokój 1 1 0 4 ,  

te l. 4 2 -6 9 -6 3 , fax  4 2 -7 2 -6 5 ,w  dniach pracy od godz. 8 .0 0  do 1 7 .0 0 .
Za treść ogłoszeń redakcja nie odpowiada.

Opinie Czytelników zawarte w  Ich listach n ie  zawsze są zbieżne z opinia redakcji.
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